
Komitet obchodu 
300-lecia powstania 
chłopów na Podhalu
WARSZAWA (PAP). W 

związku z 300-letnią rocznicą 
powstania chłopów na Podha
lu ukonstytuował się komitet 
obchodu rocznicy, nad którym 
protektorat objął prezes Rady 
Ministrów — Józef Cyrankie
wicz.

W skład komitetu wchodzą , 
członkowie najwyższych władz 
państwowych i partyjnych z 
Romanem Zambrowskim, Hi
larym Chełchowskim i Kon
stantym Rokossowskim na cze 
le, przedstawiciele świata nau 
ki, literatury i sztuki, wybit
ni działacze społeczni i repre
zentanci społeczeństwa pod
halańskiego. i

Masowy, entuzjastyczny udział 
społeczeństwa woj. koszalińskiego 

w subskrypcji
Narodowej Pożyczki Rozwoju Sił Polski 
Świat pracy daje przykład ofiarności i patriotyzmu
Z każdym dniem zwiększa się udział ludności woj. ko- 

Szalińskiego w subskrypcji Narodowej Pożyczki Roz
woju Sił Polski. Do punktów subskrypcyjnych zgłaszają 
się masowo mężczyźni i kobiety, robotnicy i inteligencja 
pracująca, chłopi i robotnicy rolni, rzemieślnicy i przedsta
wiciele wolnych zawodów, a nawet ludzie nie pracujący za
wodowo, jak np. gospodynie domowe, aby swym udziałem 
w Pożyczce zadokumentować miłość i przywiązanie do Ludo 
wej Ojczyzny, wyrazić poparcie dla słusznej polityki na
szego Rządu i przyczynić się do pomnożenia środków na 
szybszą realizację Planu 6-letniego. Mieszkańcy Słupska da 
ją wiele przykładów wielkiej ofiarności.

Tak np. robotnica Pań
stwowych Zakładów Mleczar 
skich Janina Gonik zadeklaro 
wała 60 dniówek.

Stanisław Różycki, pracow
nik Zarządu Okręgowego 
PGR, zadeklarował również 
60 swoich dniówek roboczych 
na Pożyczkę.

Majster Warsztatów ZO 
•PGR, Franciszek Czubak, wpi 
sując na liście subskrypcyj
nej liczbę 20 dniówek powie
dział:

— Kiedyś, przed wojną ka
pitał obcy ..pożyczał" Polsce 
pieniądze, ale za to zagrabiał 
nasze fabryki, koleje i kopal
nie. Dziś my dajemy pienią
dze i własnymi środkami bu
dujemy dobrobyt dla siebie i 
swoich dzieci.

Robotnica SZPD zadeklaro
wała 25 dniówek, a przodow
nik pracy Stanisław Baranów 
ski 30 dniówek. Ob. Lizuń, 
ekspedient MHD zadeklaro
wał BI dniówek. Właściciele 
prywatnych przedsiębiorstw i 
przedstawiciele wolnych zawo

W Moskwie rozpoczęła się 
sesja Akademii Nauk ZSRR 
poświęcona pracy J. Stalina 

o językoznawstwie
MOSKWA (PAP). W Moskwie rozpoczęła się specjal

na sesja naukowa Akademii Nauk ZSRR poświęcona pierw 
szej rocznicy opublikowania genialnej pracy Stalina — 
,„Marksizm a zagadnienia językoznawstwa*1.

W pracach sesji biorą udział 
wybitni uczeni radzieccy — 
historycy, filologowie, filozo
fowie," lingwiści, przedstawicie 
le wyższych uczelni ze wszy
stkich republik kraju radziec
kiego.

Otwarcia sesji dokonał pre
zes Akademiii Naul$ ZSRR — 
Aleksander Niesmiejanow pod 
kreślając, że prace Stalina 
zawarte w uziele pt. „Mark
sizm a zagadnienia języko
znawstwa" w nowy sposób na 
świetlają pajważniejsze zagad
nienia materializmu dialekty
cznego i historycznego, stano 
wią twórczy wkład do skar
bnicy marksizmu - leninizmu.

Znaczenie tych prac wybie
ga daleko póza ramy nauki o 
języku. Aleksander Niesmieja 
now oświadczył, że w okresie, 
który upłynął od chwili opu
blikowania genialnej pracy 
Stalina, dokonano reorganiza
cji całej działalności języko
znawczej w ZSRR, , przepro
wadzono wiele dyskusji doty-

dów również przystąpili do 
subskrypcji .

W szeregu gromad wiej
skich pow. słupskiego zakoń
czono subskrypcję Pożyczki. 
Karty subskrypcyjne podpisa
li już wszyscy mieszkańcy nie 
jednokrotnie w wysokości 
znacznie wyższej, niż stawki 
rekomendowane przez Zarząd 
Główny Związku Samopomo
cy Chłopskiej.

M. inn. do dnia 21 bm. za
kończono subskrypcję w gro
madach: Sczypkowice, Got- 
kowo 1 w spółdzielni produk
cyjnej Secenówo, gm. Pobło- 
nle.
y\V pow. wałeckim zakończo 

no już subskrypcję Narodo
wej Pożyczki Rozwoju Sił Pał 

ski w szeregu PGR, gro-' 
mad wiejskich i spółdzielni 
produkcyjnych. Robotnicy roi 

ni zespołu PGR Witkowo za
deklarowali 2111 dniówek ro
boczych na sumę 31.100 zł.

Załoga PGR Witoszkowo za 
deklarowała łącznie 3269 dnió 
wek na sumę 61.500 zł.

Członkowie spółdzielni pro 
dukcyjnej w Wołowych Łą

czących najważniejszych za
gadnień historii, filozofii, eko
nomiki. prawa i literatury.

Przeprowadzone na szeroką 
skalę twórcze przedyskutowa
nie tych zagadnień wzmogło 
znacznie aktywność twórczą 
uczonych radzieckich.

Refesat p. t. ..Rozwój radzie 
ckiego Językoznawstwa w świe 
tle nauki Stalina" wygłosił 
prof. Wiktor Winogradów. — 
Podkreślił on m. in., że za- 
gr -'.nienia teoretyczne wysunię 
te przeż Józefa Stalina stały 
si” przedmiotem ogromnego 
zainteresowania i głębokich 
studiów radzieckich języko
znawców.

dyskusji nad referatem 
wzięli udział: prezes Akade
mii Nauk Pedagogicznych — 
Iwan Kairów, prezes Akade
mii Nauk Ukraińskiej SRR — 
Aleksander Palladin, prezes 
Łotewskiej, Akademii Nauk 
— Jan Pejwe, profesorowie — 
Czikobawa, Mieszczaninow i 
inni.

sach zadeklarowali 2.550 zł.
Zakończono również sub

skrypcję w trzech gromadach 
gminy Lubierz, a mianowicie: 
Jeziórki, Wałeckie i Martwa, 
gdzie 96 chłopów zadeklaro
wało 20.882 zł oraz w groma
dzie Lubierz.

W Koszalinie odbyło się 
zebranie Blokowego Komi
tetu Obrońców Pokoju Nr. 15 
przy ul. Ogrodowej przy 
udziale 138 osób. Obecne na 
zebraniu kobiety — gospody
nie domowe nie pracujące za
wodowo zebrały ze swoich 
drobnych oszczędności 1150 zł 
i sumę tę delegacja kobiet 
wpłaciła bezpośrednio po ze
braniu o godz. 22,30 w kasie 
Miejskiej Rady Narodowej.

Na zebraniu załogi ZBM po 
mocnik Gustaw Grabiński, kie 
dy jego majster zadeklarował 
21 dni roboczych, zadeklaro
wał 31 dniówek oświadczając, 
że byłoby mu wstyd wpłacić 
na Pożyczkę mniej jak jego 
majster, który wprawdzie, nie 
co więcej zarabia, ale który 
ma większe obowiązki rodzin 
ne.

To samo powtórzyło się na 
zebraniu załogi Gazowni, 
gdzie m. inn. robotnica Wal
czakowa, posiadająca na swo
im utrzymaniu czworo dzieci, 
zadeklarowała 30 dniówek.

Pracownicy fizyczni Wydzia 
łu Komunikacyjnego Powiato 
wej Rady Narodowej w Ko
szalinie, dróżnik Stablewski i 
sprzątaczka Gudelska, zadekla 
rowali po 42 dniówki, a woź
ny Borysiewicz 50 dniówek. 
Wysokie deklaracje zgłosili 
również pracownicy szpitala w 
Miastku. Pielęgniarka Tereska 
przeznaczyła na cel Pożyczki 
40 dni roboczych.

Podpisali już listy subskryp 
cyjne wszyscy pracownicy ze
społu PGR w Kamnicy, 
Swiczenkp. Barnow:e i Bi- 
sowicach, którzy w licz
bie 1308 osób zadeklarowa
li w sumie 236.741 zł. Równ eż 
w pow. sławneńskim załoga ze 
społu PGR Noskowo składają
ca sie z 15-tu gospodarstw 
wpłaciła 116,310 zł.

Na terenie powiatu zakoń
czono subskrypcje w 42 zakła 
dach pracy, gdzc zadeklarowa 
no ogółem 4776‘fc zł., w 6 gro
madach na sumę 7.400 zł. i w 
12 wsiach spółdz elczych na 'u 
mę 20.670 zł.

W powiecie łfalogardzMm 
robotnicy i chłopi, a fakże intę 
ligencja pracująca, rzemieśłni 
cv i właściciele prywatnych

Stra|k

w lotnictwie cywilnym
w Stanach

Zjednoczonych
NOWY JORK (PAP). Dnia 

18 czerwca wybuchł na terenie 
całych Stanów Zjednoczonych 
strajk 900 pilotów w najwięk 
szym amerykańskim towarzy
stwie lotniczym „United Air 
Lines". Strajk wybuchł na tle 
konfliktu o płace i warunki 
pracy. Piloci od szeregu dni 
pikietują lotniska.

przedslębiostw masowo dekla
rują swój udziial w Narodowej 
Pożyczce Rozwoju Sił Polski.

Subskrypcję Pożyczki zakoń 
czono już całkowicie w 11 za
kładach pracy i w 3 zespołach 
PGR.

W stoczni rybnej w Darłowie 
159 pracowników zadeklarowa 
ło sumę 42.550 zł. Stefan Ja
giełło, pracownik Zarządu Ma
łych Portów zadeklarował 25 
roboczodniówek oświadczając: 
— Był czas, kiedy w szeregach 
Wojska Polskiego walczyłem o 
Polskę Ludową z karabinem 
w ręku.

Walka o Polskę Ludową trwa 
jednak nadal. Jest to walka o u 
mocnienie naszej Ojczyzny, i 
udział w tej walce jest takim 
samym honorem i zaszazytem, 
obywatelskim jak w jej obro
nie.

Licznie napływają rów
nież meldunki z powiatu szcze 
cńeckiego. gdzie w miejsco
wych zakładach produkcyj, 
nych, instytucjach, wsiach in 
dywidualnych i spółdzielniach 
produkcyjnych robotnicy, chło
pi, inteligencja pracująca, a tak 
że rzemieślnicy i przedstawicie 
le wolnych zawodów mąso- 
wo deklarują swój udział w 
Narodowej Pożyczce -Rozwo
ju Sił Polski.
Wyrazem uczuć świata pracy 

było oświadczenie robotnika 
PGR Białowąs, Leona Łucza
ka, który powiedział:

— Aby budować i to budo
wać tak dużo i w takim tem
pie, jak my budujemy w Pol
sce, trzeba mieć odpowiednie 
środki materialne. Rządy kra 
jów zachodnich szukając ich u 
kapitalistów amerykańskich 
oddając tym samym swoje 
kraje obcym.

Nasz Rząd zwrócił się o śród 
ki do nas, do wszystkich oby
wateli i my je z radością i du 
mą dostarczymy:

Przewodniczący Rady Bezpieczeństwa ONZ 
Jakub Malik 

przyjmie delegacją Światowej Rady Pokoju 
NOWY JORK (PAP). Stały przedstawiciel ZSRR w Or

ganizacji Narodów Zjednoczonych Malik, pełniący w czerw
cu funkcję przewodniczącego Rady Bezpieczeństwa, wysto
sował 19 bm. do sekretariatu ONZ następujące pismo w 
sprawie przyjęcia przez przewodniczącego Rady Bezpie
czeństwa delegacji Światowej Rady Pokoju:
„W związku z wpłynięciem 

na ręce przewodniczącego Ra
dy Bezpieczeństwa depeszy 
przewodniczącego Światowej 
Rady Pokoju p. F Joliot-Cu- 
rie oraz wysłaniem przez prze 
wodniczącego Rady Bezpie
czeństwa odpowiedzi na tę de 
peszę na ręce p. F. Joliot-Cu
rie, proszę o wydanie w for
mie dokumentu Rady Bezpie
czeństwa przytoczonego niżej 
tekstu wspomnianych depesz 
celem podania go do wiado
mości członków Rady Bezpie
czeństwa".

Na ręce przewodniczącego 
Rady Bezpieczeństwa wpłynę
ła poniższa depesza od prze
wodniczącego Światowej Ra
dy Pokoju p. Joliot-Curie: 
„W związku z apelem z 23 
kwietnia do członków Rady 
Bezpieczeństwa prosimy, by 
raczył Pan przyjąć delegację

10 lat temu, 22. VI. 1941 roku, armia hitlerowska 
wiarołomnie napadła na ZSRR. Pod wodzą Generalissi
musa Józefa Stalina Armia Radziecka po 4 latach bo
haterskich walk przepędziła okupanta, wyrwała z nie
woli hitlerowskiej narody Europy, w tym również na
ród polski, zadała śmiertelny cios potędze militarnej 
i państwu hitlerowskiemu.

Dziś pod wodzą Józefa Stalina cała ludzkość wal
czy skutecznie przeciwko planom wojennym imperializ
mu amerykańsko - angielskiego.

Masowy udział w subskrypcji 
to manifestacja patriotyzmu 

mas chłopskich
Pierwsze dwa dni subskryp

cji wykazały, że Narodowa Po 
życzka Rozwoju S 1 Polski spot 
kala się z powszechnym popar 
ciem najszerszych mas narodu 
polskiego. Olbrzymia więk
szość pracowników w orzemv- 
śle, komunikacji i handlu wy
pełniła swój patriotyczny, oby 
watelski obowiązek już w 
pierwszym dniu subskrypcji. 
Nie brak przykładów specjal
nej .ofiarności; zadeklarowa
nia 18,20 dniówek. a w nie
których wypadkach nawet 
więszych od całomiesięcznego 
uposażenia lub też zobowiązań 
do wpłaty pożyczonej Państwu 
sumy w terminie znacznie krót 
szym niż 9 miesięcy.

Obecnie rozwija Się ze wzmo 
żoną siłą akcja pożyczkowa na 
wsi. Wśród podpisujących Po
życzkę nie zabraknie z pewnoś 
cią an; jednego chłopa. Pracu
jący chłopi zdają sobie bo
wiem doskonale sprawę z te
go, co zawdzięczają władzy lu 
dowej. Pracujący chłopi parnie 
tają, że reforma rolna już w 
latach 1944 — 1945 wyzwoliła 
ich od ucisku obszarnika i 
przekazała w ręce pracujących 
chłopów miliony ha ziemi, że 
polityka gospodarcza Państwa 
Ludowego zapewniła dochodo-

wyznaczoną przez Światową 
Radę Pokoju dla spotkania z 
ONZ.

Proszę przyjąć wyrazy naj
wyższego szacunku.

Joliot-Curie".
Przewodniczący Rady Bez

pieczeństwa wystosował w od 
powiedzi następującą depeszę 
do prof. Joliot-Curie: „Otrzy
małem od Pana depeszę z 
dnia 16 czerwca, przesłaną 
pod moim adresem jako prze
wodniczącego Rady Bezpie
czeństwa. w sprawie przyję
cia delegacji Światowej Rady 
Pokoju.

Mogę przyjąć delegację 
Światowej Rady Pokoju w No 
wym Jorku między 25 a 27 
czerwca.

Przewodniczący Rady Bez
pieczeństwa J. Malik".

19 czerwca 1951 roku.

wość gospodarki rolnej, likwl 
dując. tak ciężko odczuwaną 
przez chłopów w okresie mię 
dzywojenńym rozpiętość mie
dzy cenami artykułów rolnych 
a cenami na wyroby przemysło 
we. Pracujący chłopi pamięta 
ją, że vładza ludowa udo3tęp 
niła im maszyny rolrjicze. kre 
dyty, nawozy sztuczne i ziar
no kwali f.kowane, zapewnia
jąc stały wzrost wydajności go 
spodarstw rolnych, a więc ich 
prżychódowpści oraz, że wła
dza ludowa, zapewniając 
wszechstronną pomoc gospo
darstwom indywidualnym, jed 
nocześnie wskazuje drogę cal 
kowitej likwidacji wyzysku na 
wsi i wydatniej poprawy bytu 
mas chłopskich przez dobro
wolne organizowanie spóldzseł 
ni produkcyjnych. Pracujący 
chłopi parpiętaja dobrze, że do 
p ero w Polsce Ludowej oświa 
ta szerokim frontem dotarła 
do wsi, że dzieci chłopskie po 
raz pierwszy uzyskały dostęp 
do szkół wszystkich stopni 
oraz wszelkich zawodów.

Masowy, powszechny udz’ał 
chłopów w subskrypcji Pożycz 
ki umożliwi Państwu spotęgo 
wanie wy lków nad po^n;esie- 
niem gos^odark' rolnej kraju 
na wyższy poziom, na jeszcze 
intensywniejszy rozwój ośw;a 
ty na wsi, na szybszą elektry 
fikację wsi, na przyśpiesze
ni inwestycji w rolnictwie, na 
które tegoroczny plan gospo
darczy przeznacza około 2,5 
miliarda złotych.

Masowy powszechny udział 
chłopów w subskrypcji Po
życzki przyśpieszy rozbudowę 
tych gałęzi przemysłu, które 
zaopatrują rolnictwo w trakto 
ry, maszyny rolnicze, nawo w 
sztuczne, chemiczne środki 
zwalczania szkodników, aby 
nieustannie podnosić wydoje 
ność gospodarstw i rolnictwa, 
aby lepiej zaspakajać rosnące 
potrzeby konsumcyjne ludnuś 
ci oraz wzrastające zapotrzebo 
wan'e przemysłu na surowce 
rolnicze.

Już w pierwszym dniu sub
skrypcji wielu chłopów podpi
sało Pożyczkę na sumy znacz
nie większe, niż prze .v dy wały 
normy zalecone przez Związek 
Samopomocy Chłopskiej.

Pękny przykład patriotyz
mu i przywiązania do Ojczyz
ny przejawił Józef Szajkowski 
— indywidualnie go-podarzący 
w Kunowie chłop Zgodn e z 
uchwałą Związku Samopomocy 
Chłopskiej o deklarowaniu u-j 
działu w Pożyczce wcrł'u^MB

' ■



Cały naród polski subskrybuje 
Narodową Pożyczkę Rozwoju Sił Polski

WARSZAWA (PAP). Z prze 
biegu pierwszych dwóch dni 
subskrypcji Narodowej Po
życzki Rozwoju Sił Polski ja
sno wynika, że każdy patriota 
polski deklaruje swój udział, 
w głębokim zrozumieniu donio 
słości celów, na które przezna 
czona jest Pożyczka.

NA WIELKICH 
BUDOWLACH SOCJALIZMU

Fakt, że sumy uzyskane z 
Pożyczki pójdą przede wszyst 
kim na rozszerzenie i przy
spieszenie budownictwa — na 
rozbudowę potencjału gospo
darczego Polski — rozumieją 
najlepiej budowniczowie wiel 
kich obiektów Planu 6-letnie- 
go i załogi tych zakładów pra 
cy, które ulegają obecnie roz
budowie i unowocześnieniu.

Na wiecu załogi budującej 
jeden z najwspanialszych

I

W rocznicę opublikowania pracy Stalina
-»Marksizm a zagadnienia językoznawstwa«

MOSKWA. PAP.— Wybitni 
Uczeni radzieccy — historycy, 
filologowie, filozofowie, lingwi 
ści i archeologowie biorą u- 
dział w pracach sesji Wydzia
łu historii i filozofii akademii 
nauk ZSRR, której obrady roz 
poczęły się w Moskwie. Sesja 
poświęcona jest pierwszej rocz 
nicy opublikowania pracy 
Stalina — „Marksizm a zagad 
nienia językoznawstwa".

W wygłoszonym referacie 
Wybitny historyk radziecki — 
Borys Greków wskazał na o- 
gromną rolę jaką odegrały 
prace Stalina z dziedziny języ 
koznawstwa w reorganizacji 
działalności badawczej wszyst 
kich instytutów humanistycz
nych akademii nauk ZSRR. I 
tak np. instytut filozofii opra
cował w ciągu ubiegłego roku 
szereg problemów teoretycz
nych poruszonych w genialnej [ 
pracy Stalina. Uczeni radziec-J 
cy — filozofowie, dokonali o-i 
gromnej pracy nad wszech- [ 
stronnym oświetleniem i roz-| 
winięciem zagadnień filozofii i 
marksistowsko - leninowskiej, [ 
poruszonych przez Stalina pod| 
czas dyskusji nad sprawą ję-[ 
zykoznawstwa. '

obiektów Planu 6-letniego — 
fabrykę samochodów ciężaro 
wych w Lublinie — przodow
nik pracy Tadeusz Derezecki, 
wyrabiający 420 proc, normy 
powiedział:

„Sfowa premiera Cyrankie
wicza dobrze zrozumiałem. 
Dlatego postanawiam zadekla 
rować 25 dniówek".

•
DEKLARUJĄ

M — 50 — 60 DNIÓWEK

W patriotycznym zapale ro
botnicy i pracownicy umysło
wi, dorośli i młodzież pracu
jąca • deklaruje w wielu wy
padkach wysoką liczbę dnió
wek zarobkowych. 50 dniówek 
zadeklarował robotnik Józef 
Małek pracujący przy rozbu
dowie huty „Kościuszko".

Na masówce w fabryce wo
domierzy im. Komuny Pary-

Prof. Greków podkreślił, że 
praca Stalina pozwoliła posta
wić na nowej płaszczyźnie o- 

‘pracowywanie takich ważnych 
problemów, jak np. pochodze
nie narodów i powstawanie 
narodowości. W związku z ro
cznicą instytut filozofii przygo 
tował do druku zbiór prac 
p. t. „Zagadnienia materializ
mu dialektycznego i historycz 
nego w pracach Stalina o języ 
koznawstwie".

Instytut językoznawstwa i 
instytut filozofii przygotowują 
do druku wspólną pracę p. t. 
„Rozwinięcie przez Józefa 
Stalina filozoficznych podstaw 
radzieckiego językoznawstwa". 
Ponadto przygotowywane są 
następujące prace: „Powstawa

Po śmierci Lenina, w sty- 
iczniu 1924 roku, żywioły anty 
[partyjne, na czele których 
istał Trocki, ożywiają zdra
dziecką działalność, usiłują 
[one wykorzystać trudności go 
ispodarcze dla swej nikczem
nej polityki przywrócenia ka- 
[ pitalizmu.

W ciężkiej sytuacji ekono- 
[ micznej Komitet Centralny, 
[kierowany przez tow. Stalina, 
i nakreśla drogi przezwycięże
nia trudności, umocnienia go 
| spodarki.
i Na wniosek tow. Stalina, 
[Dzierżyński otrzymuje nomi- 
[ nację na nowe, niezmiernie 
i odpowiedzialne stanowisko — 
[ przewodniczącego Najwyższej 
iRady Gospodarki Narodowej, 
i Pomimo braku specjalnego 
[wykształcenia ekonomicznego, 
[przezwycięża on wszystkie 
i trudności, opanowuje we wszy 
[stkich szczegółach tę nową 
i dziedzinę pracy, da je ogrom
ny wkład w dzieło odbudowy 
[ i przebudowy gospodarczej 
l kraju. Żelazną miotłą wymia 
[ta wszystkie nieporządki.

i Pierwszym zadaniem, jakie 
[Dzierżyński stawia, jest wal- 
[ka o obniżkę kosztów wla- 
isnych. Wiąże z nią Dzierżyń 
[ski walkę o podniesienie wy
dajności pracy, wskazując, że 
ioć tego zależy poprawa wa- 
[ runków materialnych robotni 
[ków.

Józef Stalin i Feliks Dzierżyński (1924 r.)

skiej we Wrocławiu robotnica 
Maria Puczyńska wśród ogól
nej owacji całej załogi zade
klarowała 34 - dniowy zaro
bek.

Wysokie kwoty subskrybo
wała młodzież ZMP z zielo
nogórskich zakładów pracy. 
Robotnik z działu montażu za 
kładów „Zastał" — ZMP-o- 
wiec Bolesław Karalus zade
klarował 45-dniowy zarobek, 
a młodzieżowy przodownik 
pracy z lubuskiej fabryki 
zgrzeblarek bawełnianych, ob. 
Teśka, deWlaruje 60 roboczo- 
dniówek.

PRACOWNICY 
KULTURY I SZTUKI

Szeroki udział biorą w Po
życzce pracownicy kultury i 
sztuki, deklarując w wielu wy 
padkach bardzo wysokie su

nie narodów 1 znaczenie kwe
stii narodowej w kolonialnych 
krajach wschodu" i „Stalin a 
przyrodoznawstwo".

Dla uczczenia pierwszej ro
cznicy ukazania się pracy 
Stalina — „Marksizm a zagad 
nienia językoznawstwa" w 
wielu radzieckich instytutach 
naukowych odbywają się spe
cjalne sesje, na których wy
głaszane są referaty poświęco 
ne zagadnieniom językoznaw
stwa. M. inn, sesje naukowe 
zwołane zostały przez wydział 
ekonomiki i prawa akademii 
nauk ZSRR, Miriisterstwo 
Oświaty i akademię nauk pe
dagogicznych RFSRR.

Feliks Dzierżyński
Dzierżyński nieustannie mo

bilizuje masy pracujące do 
aktywnego współudziału w bu 
downictwie. „Wciągnięcie size 
roklch mas do czynnego udzia 
łu (w życiu fabryki) — oświad 
cza — rozwinięcie ich samo- 
dz'ełności i aktywności na 
naradach wytwórczych jest 
najodpowiedniejszą i najlep
szą formą zwrócenia ich uwa 
gi na sprawę odbudowy i roz 
woju naszej gospodarki". — 
Ogromną wagę przywiązuje 
Dzierżyński do sprawy podnie 
sienią jakości produkcji, ulep
szenia techniki oraz do spra
wy szkolenia nowych kadr i 
wykorzystania istniejących 
specjalistów

Nieustanny kontakt z masa 
mi uważa za główną zasadę 
działacza partyjnego i pań
stwowego. „Jeśli działacz go
spodarczy nie zna mas, nie 
potrafi wejść z nimi w stałą 
i żywą łączność, to nie może 
być ani dobrym członkiem 
partii, ani dobrym działa
czem gospodarczym".

Dzierżyński zawsze podkre
śla znaczenie krytyki i samo-

my. M. inn. znany reżyser fil
mowy Aleksander Ford zade
klarował 20 proc, rocznego do 
chodu, operator filmowy Sta
nisław Wohl — 40-dniówek. 
Wysokie sumy zadeklarowali 
również reżyserzy: Wanda Ja
kubowska — 16.000 zł i Jan 
Rybkowski — 15.000.

MARYNARZE I RYBACY 
DROGĄ RADIOWĄ

DONOSZĄ 
O PODPISANIU 

POŻYCZKI
W tym czasie, gdy załogi 

statków Polskiej Marynarki 
Handlowej, znajdujące się w 
naszyęh portach składały pod 
pisy pod zadeklarowanymi su 
mami Pożyczki, drogą radio
wą napływały meldunki od 
jednostek Polskiej Marynarki 
Handlowej, znajdujących się 
na morzu.

Pierwszy meldunek nadesła 
ła załoga s/s „Warmia": „Ro
zumiejąc znaczenie Narodo
wej Pożyczki Rozwoju Sił Pol 
ski chcemy przyczynić się do 
wielkiego dzieła rozbudowy 
gospodarczej i kulturalnej na
szego kraju, do utrwalenia 
niepodległości Polski. W związ 
ku z tym załoga s/s „Warmia" 
zadeklarowała łącznie 10.500 
zł."

Szyper przodującego trawie 
ra s/s „Jupiter", znany przo
downik pracy Paweł Gic za
deklarował 2.460 zł. Powie
dział on: „My, rybacy, którzy 
tak wiele zawdzięczamy po
mocy naszego ludowego pań
stwa, weżmiemy Jak najszer
szy udział w Narodowej Po
życzce Rozwoju Sił Polski. 
Chcemy bowiem, aby nasze 
stocznie rozbudowywały się 
coraz bardziej, chcemy żeby 

I budowały one coraz więcej

krytyki w marszu naprzód. 
„Cała siła naszej proletaria
ckiej władzy polega na tym, 
że nie taimy naszych błędów 
i braków... Nie wolno obawiać 
się krytyki, nie wolno tuszo
wać niedociągnięć, trzeba u- 
łatwiać ich ujawnianie,...**.

Dzierżyński konsekwentnie 
realizuje stalinowską politykę 
uprzemysłowienia kraju 1 u- 
niezależnienia się pod wzglę
dem ekonomicznym od krajów 
kapitalistycznych. W tym cza 
sie przemysł podniósł swą pro 
dukcję w dwójnasób.

W TROSCE* 
O LENINOWSKĄ LINIĘ KPP

Dzierżyński nie odrywał się 
od kra ju ojczystego, nieustannie 
Interesował się rozwojem ru
chu robotniczego w Polsce. 
Utrzymywał stały kontakt z 
kontynuatorką SDKPiL — Ko 
muńistyczną Partią Polski, któ 
ra walczyła o Polskę socjali
styczną, związaną braterskim 
sojuszem z ZSRR. Dzierżyński 
udzielał KPP cennych rad i 
wskazówek, pomagając jej w 
przezwyciężaniu błędnych kon 
cepcjl odziedziczonych po 
SDKPiL i PPS lewicy. Toteż 
w dużej mierze dzięki niemu 
KPP wkroczyła na drogę leni- 
nizmu.

W liście KC KPP do KC 
WKP(b) w 1826 r. czytamy: — 
„...Przez cały czas, aż do chwi 
li zgonu „Józefa" (pseudonim 
Dzierżyńskiego — przyp. red ) 
nasza partia uważała go za 
naturalnego wodza. W mo
mentach przełomowych, jak. 
w r. 1920, w procesie walk 
ideologicznych... partia nasza 
znajdowała nieocenione radv i 
pomoc ze strony Dzierżyńskie 
go. Jego olbrzymi autorytet, 
Jego przenikliwy sąd, analiza 
nauk I doświadczeń polskiego

statków, ą w ten sposób do
starczymy więcej ryb dla mas 
pracujących w kraju".

Ąfcel szypra Gica przekaza
ny drogą radiową w morze 
podjęły w dniu 19 czerwca br. 
załogi trawlerów: „Wulkania", 
„Uran", „Merkury", „Korab 
II“, „Delfin 11“ i wiele innych, 
które znajdowały się na poło
wach śledzia na Morzu Pół
nocnym i na połowach dorsza 
na Bałtyku.

UDZIAŁ KLERU 
I DZIAŁACZY 
KATOLICKICH

Do akcji subskrypcyjnej co
raz szerzej włącza się ducho
wieństwo i działacze katolic
cy. Prezydium komisji intelek 
tualistów i działaczy katolic
kich przy Polskim Komitecie 
Obrońców Pokoju ogłosiło a- 
pel, nawiązujący do oświad
czenia Episkopatu Polski, w 
którym wzywa wszystkich, by 
„w imię dobra własnego kra
ju i dla umocnienia sprawy 
pokoju, rozpisaną w dniu 18 
czerwca br. Narodową Pożycz 
kę Rozwoju Sił Polski sub
skrybowali z całym przekona 
niem i w przeświadczeniu, że 
sumy dzięki tej pożyczce uzy
skane, służyć będą dobru 1 
przyszłości całego narodu".

APEL WARSZAWSKIEGO 
KONSYSTORZA 

PRAWOSŁAWNEGO

WARSZAWA (PAP). War
szawski konsystorz prawo
sławny wydał do duchowień
stwa i wiernych polskiego au
tokefalicznego kościoła prawo 
sławnego apel, w którym wzy 
wa do spełnienia obowiązku 
obywatelskiego przez jak naj
aktywniejszy udział w sub
skrypcji Narodowej Pożyczki 
Rozwoju Sił Polski.

W apelu tym czytamy m. 
inn.:

ruchu robotniczego, — wszy
stko to ułatwiło partii naszej 
przezwyciężenie najcięższych 
kryzysów ideologicznych i or
ganizacyjnych".

Wskazując jakie znaczenie 
ma istnienie ZSRR dla nie
podległości Polski, Dzierżyń
ski pisze do robotników pol
skich w Dołbyszu:

„Jeżeli sprawie wolności i 
niepodległości Polski może w 
przyszłości grozić niebezpie
czeństwo, to nie ze strony pań 
stwa robotniczo - włościań
skiego, kłóre w konstytucji 
swej wcieliło zasadę wolności 
i braterstwa narodów".

WIECZNY PŁOMIEŃ
Dzierżyński pracuje bez wy

tchnienia, nie z'1 a odpoczyn
ku. Dziesiątki lat więzienia, 
zesłania, wyłężona praca robi 
jednak swoje

Wygłaszając na Plenum 
KC WKP(b) w dniu 20 lipca 
1926 r. pełne żarliwej pasji 
przemówienie przeciwko opo
zycji trockistowsko - zlnowie- 
wowskiej, która negowała 
możliwości budownetwa socja 
listycznego w ZSRR, Dzierżyń

„Obowiązkiem każdego « 
nas, prawosławnych obywate
li Ludowego Państwa Polskie 
go jest poprzeć ze wszech 
miar sprawę, mającą na celu 
dobro Ojczyzny i całego na
rodu."

WEZWANIE DO 
PARAFIAN KOŚCIOŁA 

EWANGELICKO- 
AUGSBURSKIEGO

WARSZAWA (PAP). W 
związku z rozpisaniem Narodo 
wej Pożyczki Rozwoju Sił 
Polski zwierzchnik kościoła 
ewangelicko - augsburskiego 
w Polsce wydał odezwę, w któ 
rej czytamy in. inn.: „Znając 
gotowość pracy dla dobra Rze 
czypospolitej i ofiarność ogó
łu członków kościoła, zwracam 
się z apelem do wielebnych 
księży, by osobiście podpisy 
wali Pożyczkę i zachęcili pa
rafian do spełnienia obowiąz 
ku patriotycznego".

Literaci Szczecina 
podpisują Pożyczkę
Oddział Związku Literatów 

Polskich w Szczecinie skiero
wał do Zarządu Głównego 
ZLP w Warszawie depeszę na 
stępującej treści;

„Pisarze obecni na nadzwy
czajnym zebraniu Szczeciń
skiego Oddziału ZLP w poczu 
ciu współodpowiedzialności za 
szybki wzrost dobrobytu mas 
pracujących w Polsce Ludo
wej, oraz za umocnienie go
spodarcze Ziem Odzyskanych 
postanowili jednomyślnie za
deklarować na rzecz Narodo
wej Pożyczki Rozwoju Sił Pol 
ski co najmniej 5 procent 
swoich dochodów rocznych".

Depeszę tę podpisali w imię 
niu oddziału ZLP — przewod
niczący Jerzy Andrzejewski i 
sekretarz Witold Wirpsza.

ski ostatkiem swych sił rzucił 
słowa: „Wiecie doskonale, na 
czym polega moja siła. Nigdy 
siebie nie oszczędzam. Lubicie 
mnie tu wszyscy dlatego, że 
mi ufacie. Nigdy nie jestem 
obłudny i jeśli widzę u nas 
nieporządki — zwalczam je x 
całą siłą".

W kilka godzin później ser
ce Dzierżyńskiego, wyczerpa
ne do ostatnich granic, prze
stało bić, Towarzysz Stalin, 
żegnając wielkiego rewolucjo 
nistę, powiedział:

„Kiedy teraz, nad otwartą 
trumną, wspominamy całą 
przebytą nrzez towarzysza 
Dzierżyńskiego drogę... ma 
się ochotę scharakteryzo

wać to tętniące energią ży
cie jednym słowem: „WIE

CZNY PŁOMIEŃ".

Śmierć Dzierżyńskiego okry 
ła głęboką żałobą masy pracu 
jące ZSRR, Polski i całego 
świata. W Dzierżyńskim stra
ciliśmy naszego ukochanego 
wodza i nauczyciela, wiernego 
ucznia i współtowarzysza Le
nina i Stalina, wielkiego bo
jownika sprawy robotniczej, 
który przez cale swe życie 
walczył o wyzwolenie mas pra 
cujących, o socjalizm, o wol
ną, niepodległą Polskę.

I dlatego dziś postać Dzier 
żyńskiego żyje w sercu każ
dego Polaka, jest dla nas wzo 
rem i natchnieniem do dal
szej, nieugiętej, bezkompromi 
sowej walki o pokój 1 socja
lizm.

suiąc Narodową Pożyczką Rozwoju Sil Polski pomagasz swemu państwu, i sobie!

Odczyt 
uczonego radzieckiego 

v rocznicą ogłoszenia 
pracy Józefa Stalina 
o językoznawstwie 

^WARSZAWA. PAP. Dn. 18 
bm. w centralnym klubie To 
warzystwa Przyjaźni Polsko- 
Radzieckiej odbył się 'odczyt 
wybitnego uczonego /radziec
kiego, wykładowcy — profeso
ra Akademii nauk społecz
nych przy CK WKP(b) oraz 
Uniwersytetu Moskiewskiego 
— G. Wasieckiego „Rozwinię
cie przez tow. Józefa Stalina 
marksistowskiej teorii w pra
cach o językoznawstwie".

Odczyt zorganizowany zo
stał w związku z przypadają 
cą w najbliższych dniach ro
cznicą ogłoszenia fundament 
talnej pracy Stalina o języko
znawstwie.

Prof. Wasiecki omówił ob
szernie doniosłe znaczenie ja
kie mają dla rozwoju twórczej 
myśli marksistowskiej nowe 
sformułowania i definicje za
warte w historycznej już dziś 
pracy Józefa Stalina o języko 
gnawstwie.

Prele^Stent zobrazował rów
nież pracę uczonych radziec
kich, którzy oparli się na 
twórczych myślach zawartych 
w tej pracy, wzbogacając i 
rozbudowując wiedzę nie tyl
ko w dziedzinie językoznaw
stwa, lecz również w dyscyp
linach filozoficznych i nau
kach społecznych.

Po odczycie odbył się pokaz 
filmu produkcji radzieckiej 

h<a_t. „Profesor Mamlock".

1 Feliks Dzierżyński na łożu śm iercl



Zwyciężył socjalizm
W 10 rocznicę hitlerowskiej napaści, na ZSRR

W historycznym zbrojnym 
stairlu dwóch systemów, 
które rozpoczęło się przed

10 laty, zwyciężył ustrój ra
dziecki. Socjalizm odniósł dru
zgocące zwycięstwo nad impe
rializmem. Zwyciężył radzie
cki ustrój spofleczny, który, 
jak stwierdzał wódz narodu 
radzieckiego Józef Stalin ,,oka 
zał się nie tylko najlepszą for 
mą organizacji gospodarcze
go i kulturalnego rozwoju kra 
ju w latach budownictwa po
kojowego. lecz również naj
lepszą formą mobilizacji wszy 
st.kich sil narodu przeciwko 
wrogowi w okresie wojny'*.

Woina wykazała wyższość ra 
dzieck!ej gospodarki nad go
spodarką kapitalistyczną. Zw.y 
eięstwo odniosła jedność morał 

kiego. W krajach kapitalisty- 
ę—-„h -■ąką r,-,cń.' -
dzj klasa rządząca, cele do- 
których zmierza, stoją w ja
skrawej sprzeczności z dążenia 
mi najszerszych mas ludo
wych. Wręcz odwrotnie przed 
stawia się tą sprawa w Zv-!ąz 
ku Radzieckim, gdzie władzę 
sprawuje naród, gdzie więc po 
Utyka państwa i jego cele od 
rwierciedlają w pełni dążenia 
n rodu.

rpowarzysz Stalin podkre-
■ ślał. że jednym z podsta

wowych i Stale działających 
czynników decydujących o lo
sach wojny jes‘ czynnik morał 
ny. Nie ma w historii tak 
wspaniałego przykładu jedgo- 
śei moralno-polityczncj naro
du jak ten, który dał naród 
radziecki w latach zmagań z 
hitlerowskim najeźdźcą. Podo
bnie jak w latach imperialisty 
cznej interwencji, hasło „wszy 
stko dla frontu, wszyscy na 
front" ogarnęło milionowe ma 
sy ludu radzieckiego. Do hi
storii przejdą dowody bezprzy. 
kładnego bohaterstwa żołnie
rzy radzieckich. Do historii 
przejdzie ogromny wysiłek ra 
ćłziecklch robotników, którzy 
dzień i noc, nie zważając na 
wszelkie trudy okresu wojen
nego. w kuwali w fabrykach 
broń dla Armii Radzieckiej. 
W żadnym kraju wojska hitle 
rowskfe nie były tak nęka
ne przez partyzantów jak wła 
śnie w Związku Radzieckim. 
Postawa ludności Leningradu, 
która przez 900 dni wytrzyma 
la oblężenie wroga, stanowi 
przykład bezmiernego umiło
wania ojczyzny socjalistycznej, 
umiłowania cechującego wszy
stkich ludzi radzieckich.

Wysiłek całego narodu ode
pchną! wroga spod bram Le
ningradu i Moskwy, zadał mu

śmiertelne ciosy pod Stalingra 
dcm. Szerokim strumieniem 
lała się krew narodu radziec
kiego wówczas, gdy wojska a- 
incrykańskie. czy angielskie z 
rozkazu swych dowódców sta
ły z bronią u nogi.

W historycznym przemowie 
niu, wygłoszonym 3 lipca 1941 
roku, towarzysz Stalin powie
dział: „Wouiy z faszystowski
mi Niemcami nic można uwa
żać za zwykłą wojnę. To nic 
tvlko wojna między dwiema 
armiami. Jest to zarazem wi*l 
ka w ojna całego narodu radzie 
^•kiego przeciwko niemieckim 
wojskom faszystowskim.

Celem tej ogólnonarodowej 
wojny przeciwko ciemiężcom 
faszystowskim jest nie tylko 
usuniecie niebezpieczeństwa, 
które zawisło nad naszym kra 
Jem, ale i udzielenie pomocy 
wszystkim narodom Europy, ję 
rżącym w jarzmie niemieckie
go faszyzmu".

Naród radziecki w pełni 
zdawał sobie sprawę, że wal
czy o nl 'podległość swej so- 
•ciołistycznej ojczyzny i o wol 
ność wszystkich narodów, że 
setki milionów ludzi na ca
łym świecie odnoszą się z naj
większą nadzieją do gigantycz 
nych zr. -gań Armii Radzie
ckiej z napastnikami hitlerow 
fkimi.

„Nie m żna traktować jako 
przypadek faktu — powiedział 
towarzysz Stalin 6 listopada 
1942 roku — że wojska nie
mieckie, które przeszły trium
falnym marszem przez całą 
Europę i jednym uderzeniem 
rozgromiły armię francuską, 
uważaną za armię pierwszo
rzędną, napotkały na rzeczy
wisty opór wojenny jedynie w 
■naszym kraju...".

Niezwyciężoną siłą okazał 
się patriotyzm radziecki, oka/.a 
ła się bohaterska Armia Ra
dziecka, radziecki sprzęt wo
jenny. Hitlerowskie hordy po
łamały sobie zęby w Związku 
Radzieckim. Armia Radziecka, 
najpotężniejsza armia świata— 
armia ludu, kierowana przez, 
największego stratega na
szych czasów — Józefa Stali
na — zdecydowała o klęsce 
hitlerowskiego imperializmu. 
Na nic zdały się konszachty a- 
merykańskich imperialistów z 
przedstawicielami Hitlera prze 
ciwko własnemu sojusznikowi, 
Związkowi Radzieckiemu, nie 
pomogło zwlekanie z otwar
ciem drugiego frontu — Ar
mia Radziecka zadała klęskę 
niemieckiemu imperializmowi, 
a wraz, z nim całemu obozowi 
imperialistycznemu. /

Dziś, w dziesięć lat po napa 
ści Hitlera na ZSRR, im

perialistom amerykańskim ma 
rzy się pójście w jego ślady. 
Podobnie jak ongiś Hitler — i 
oni sposobią swe hordy’ do na 
paści. Hitlerowskie hordy „Zje 
dnoczonej Europy" zastąpione 
zostały przez hordy atlanty
ckie. Hitlerowskiemu Wehr
machtowi znów imperialiści 
amerykańscy powierzają zada 
nie marszu na Wschód.

Imperialistom amerykań
skim wydawało się, że jeśli 
nawet w wojnie z Hitlerem 
zwycięży Związek Radziecki, 
to nigdy już Kraj Socjaliz
mu nie zdoła zaleczyć tan, 
nigdy już nie zdoła odzyskać 
swej poprzedniej potęgi gospo 
darczej — potęgi obronnej. — 
Wyraźnie o tym mówiła prasa 
kapitalistyczna, często o tym 
napomykali politycy i genera
łowie imperialistyczni, snuiac 
plany uzależnienia od siebie 
Związku Radzieckiego.

Te marzenia spotkał podob
ny los co i poprzednie. W wy
niku rozgromienia Hitlera si
ły socjalizmu i demokracji 
spotężniały. Obóz demokracji 
objął liczne nowe państwa. 
Związek Radziecki jest dziś 
silniejszy niż kiedykolwiek. 
Już w pierwszych latach po- 
woiennych naród radziecki od 
budował zniszczone przez hitle 
rowców miasta, kołchozy, fa
bryki. Zwycięska realizacja 
pierwszej powojennej pięcio
latki dała narodowi radzieckie 
mu produkcję przemysłową o 
73 proc, przewyższającą po
ziom 1940 roku, wzrosła w po 
ważnym stopniu produkcja roi 
na, dochód narodowy wzrósł 
o 64 proc.

Dziś naród radziecki przy
stąpił do wykonywania zadań, 
jakich nigdy w żadnym kra
ju i w żadnym okresie histo- 
lycznym nie realizowano. — 
^znoszone ;ą gigantyczne elek 
trownie, przebijane olbrzymie 
kanały, zalesiane całe połacie 
kraju. Naród radziecki stanie 
się w wyniku wykonania tych 
gigantycznych przedsięwzięć 
panem klimatu, panem wiat

rów, panem rzek. Każdy z 
tych sukcesów jest wzmocnie
niem sił pokoju, ponieważ, 
wzmacnia kra! ' tory wszyst
kie swe wysiłki poświęca wiel 
kiej ‘-prawie utrwalenia poko
ju. sprawie przyjaźni i pokojo 
wej współpracy między naro
dami

wiązek Radziecki stoi na 
stanowisku możliwości i 

konieczności pokojowego współ 
istnienia, pokojowej współpra 
cy dwóch- — systemów socja
lizmu i kapitalizmu. Lenin, 
Stalin zawsze dawali wyraz 
przeświadczeniu, że wojna nie 
jest nieuchronna, że sprawą 
narodów jest zmuszenie podże 
gaczy wojennych do zrezygno 
Wania ze swych ludobójczych 
planów. Związek Radziecki u- 
waża, że nie na drodze wo
jen, lecz na drodze pokojowe 
go współzawodnictwa powin
na być rozstrzygana sprawa 
wyższości jednego systemu 
nad drugim.

Polityka pokojowa Związ
ku Radzieckiego wypływa z 
poczucia siły. Związek Radzie 
cki walczy przeciwko rozpęta 
niu wojny dlatego, że nowa 
wojna światowa stałaby się 
największą klęską dla pro
stych ludzi całego świata, naj 
większą zbrodnią wobec ludz 
kości.

Przed 10 laty imperialistom 
wydawało się, że nadeszła 
chwila tak przez nich wycze
kiwana, że Hitler rozprawi 
się z Krajem Socjalizmu. Spot 
kał ich gorzki zawód. Historia 
nie zna klęski równie wiel
kiej, równie całkowitej, rów 
nie druzgocącej jak ta, którą 
poniósł napastnik hitlerowski. 
Bohaterstwo i potęga narodu 
radzieckiego spor odowały, że 
został on dobity we własnym 
legowisku.

Ludzkość z ufnością patrzy 
w przyszłość, i głównym źród 
łem tej ufności jest wiara w 
potężne siły Związku Radzie
ckiego — niezachwianej ostoi 
pokoju. R.

Na budowlach socjalizmu

Subskrypcją Pożyczki pragną naukowcy Pomorskiej 
Akademii Medycznej przyczynić' się do rozbudowy klinik 
i laboratoriów dla studiującej młodzieży. Na zdjęciu: 
Profesor Akademii Medycznej Jan Słotwiński i staeszy 
asystent Zakładu Histolog ii i Embriologii Halina 
Olendzka przy pracy w laboratorium.

Polsce — (o sobie
|> yło to piękne upalne popołudnie. Na tle zwykłych 

odgłosów, na tle syku pary, dzwonków suwnic, war
kotu motoiow brzmiały w częstochowskiej hucie słowa 
wicepremiera tow. Minca:

„Nie jest patriotą ten, kto sarka przy każdej trud
ności i stara się od Państwa wziąć jak najwięcej i 

dać Państwu jak najmniej, ale jest patriotą ten, co ko
cha swój kraj, kogo boli każdy ślad starej słabości oj
czystego kraju, kogo pali wspomnienie żołdackiego 

buta, depczącego ojczystą ziemię. Jest patriotą ten, 
kio chce by jego kraj był piękny i silny, by rosły 
w górę mufy nowej Polski, by wzmagały się jej siły, 
by mnożyły się kuźnie jej potęgi. Jest patriotą ten, 
kto nie cofa się przy byle trudności, ale mając przed 
oczami wielki cel — Polskę i socjalizm — umie te 
trudności łamać".

Takimi właśnie patriotami okazali się budowniczowie 
częstochowskiej stalowni. Takimi patriotami okazali się 
ci wszyscy, którzy codziennym wysiłkiem swych rąk 
i mózgów wznoszą coraz to nowe mury fabryk, zakła
dów, domów mieszkalnych.

Takimi patriotami są ci wszyscy, którzy pragnienie 
silnej kwitnącej Ojczyzny potrafią przekuć w czyn, któ 
rzy w imię miłości Ojczyzny zdobywają się na coraz to 
nowy wysiłek.

Rząd Polski Ludowej wezwał wszystkich obywateli 
do podpisania Narodowej Pożyczki Rozwoju Sił Polski, 
do pomnożenia sil gospodarczych budującego się pań
stwa socjalizmu.

„Pożyczając Polsce — pożyczamy sobie", mówili ro
botnicy i mówią chłopi na szeregu zebrań i masówek. 
Świadomość gospodarzenia własnym krajem w takich 
chwilach przejawia się najmocniej. A świadomość ta 
dyktuje nie tylko radość i dumę, ale także i obowiązki, 
jakie spadają na dobrego gospodarza wspólnego dobra.

I właśnie to patriotyczne poczucie obowiązku wobec 
własnego kraju musi dziś każdego doprowadzić do prze
konania, że jeden jest odzew na apel Rządu, jeden czyn 
do wykonania w dniu, kiedyOjczyzna żąda pomocy w 
wielkim wspólnym’ dziele — podpisania tej Pożyczki 
„dla Polski a więc i dla siebie".

Szybko rośnie nowoczesna fabryka 
samochodów ciężarowych w Lublinie
l) rzed wojną Polska nie po 
1 siadała własnego przemy
słu samochodowego. Zdana 
była całkowicie na łaskę za
granicznych eksporterów, któ 
rzy za grube dolary sprzeda
wali nam przestarzałe, nieeko 
nomiczne typy wozów. Dziś 
budujemy wielki przemysł sa 
mochodowy. W r.. 1935 pro
dukować będziemy 37 tys. sa
mochodów ciężarowych i oso
bowych. Przemysł ten opierać 
się będzie na produkcji: Stara 
chowickiej fabryki Samocho
dów Osobowych na Żeraniu i 
Lubelskiej Fabryki Samocho
dów Ciężarowych, która ma 
jeszcze w tym roku rozpocząć 
produkcję.

Na olbrzymim terenie Lubel 
skiej Fabryki Samochodów, 
obejmującym dziesiątki ha po 
wierzchni, wre praca. Po wiel 
kim placu budowy uwija się 
kilka tys. robotników. Niwela 
cja terenu, wymagająca wyko 
pania i przewiezienia ok. 300 
tys. metrów sześciennych gli
niastego lubelskiego lessu, jest 
już. na ukończeniu.

„Budujemy naszą najnowo
cześniejszą fabrykę nowocze
sną metodą w oparciu o doku 
mcntację i wzory, dostarczone 
nam przez naszych radziec
kich przyjaciół — rńówi głów 
ny inżynier, Napiórkowski — 
doświadczony specjalista z 
dziedziny motoryzacji. — Zgo 
dnie z ich wskazówkami naj
pierw musimy całkowicie przy 
gotować teren, uzbroić go w 
drogi transportowe i wszyst
kie inne instalacje.

Z chwilą całkowitego przy
gotowania poszczególnych od
cinków terenu — rozpoczyna 
my budowę nowych hal fa
brycznych.

Ułożone już bocznice kole

jowe dostarczają na teren bu 
dowy ok. 100 wagonów róż
nych materiałów 1 dziennie. 
Wielka centralna hala monta
żowa zapełnia się nowoczesny 
mi urządzeniami, dostarczony 
mi przez Związek Radziecki i 
szereg naszych fabryk. Kilka
dziesiąt tokarek jest w peł
nym ruchu — obok mała kuź 
nia. w której uwijają się ro
botnicy. . Stajemy zdziwieni. 
Czyżby już zaczęła się produk 
cja? Tak, — nieistniejąca jesz 
cze fabryka już produkuje. — 
wytwarza wyposażenie dla bu 
dujących się hal i montuje 
suwnice, suszarnie itp.

*'>bok powstaje następna ha
la. Przy wysokim rusztowaniu 
nracuje 47 brygada junaków 
SP, która stawia betonowy 
szkielet budynku z prefabry
katów, wykonywanych na 
samej budowie. 15 ton cemen 
tu i 5 tys. pustaków dziennie 
zużywa się do produkcji, sze- 
dów. słupów, ścian, łuków i 
innych elementów budynków.

W wytwórni prefabrykatów, 
od której zależy tempo wzno
szonych budynków, wielu ro
botników przekracza wysoko 
normę. Np. ob. Suchorowski 
przy produkcji szedów osiąga 
250 proc, normy. Grupa zbro- 
jarska brygadiera Balkowskie 
go przeciętnie wyrabia 200 
proc, normy. Współzawodniczą 
również brygady kobiece, na 
których czoło wysuwa się gru 
pa Stefanii Kowalczyk, wyra
biająca przeciętnie 140 proc, 
normy.

„Potrzebujemy coraz więcej 
żelaza, drewna, cementu, ce
gły i innych materiałów. Ape
lujemy o to do towarzyszy z 
innych zakładów w kraju" — 
mówi Gębala, bvły robotnik, 
a obecnie kierownik prefabry

■ kacji. To samo powtarzają to
karz Iwanicki, pracujący przy 
montażu nadchodzących urzą
dzeń i Dziadczak, zatrudniony 
w zakładzie prefabrykacji. Ca 
ła załoga jako punkt swego 
robociarskiego honoru posta
wiła sohie za zadanie, że pierw 
sze samochody opuszczą fa
brykę jeszcze w tym roku.

Za łanem dojrzewającego ży 
ta, rosnącego jeszcze na tere
nie przyszłej * fabryki, rysują 
się kontury powstającego ho
telu fabrycznego. W innej stro 
nie kopie się i kładzie funda
menty pod kilka następnych 
hal.

Szybko rośnie wspaniały no 
woczesny zakład, w którym 
każda najdrobniejsza czyn
ność robotnika i cały tran
sport wewnątrz fabryczny bę
dą zmechanizowane. Kom
pleks kilkunastu hal montażo 
wych i obróbczych -połączony 
będzie między sobą siecią kon 
wejetów i taśm transporto
wych.

Z poszczególnych hal z.mon 
towane już częściowo elemen
ty samochodów sunąć będą na 
taśmach do głównej hali mon 
tażowej, a stamtąd — po przej 
ściu przez taśmę główną — 
wychodzić będzie już gotowv, 
napełnione benzyna i smara
mi samochód z wypróbowa
nym silnikiem. Również wew
nątrz wszystkich bal montaż 
poszczególnych elementów sa 
mochodów odbywać się bę
dzie systemem taśmowym. Ro 
botnik nie będzie potrzebował 
nic dźwigać, ani przesuwać —1 
zrobią to za niego taśma i suw 
nica.

Lakierowanie karoserii odby 
wać się będzie również mecha 
nicznie w specjalnym pomiesz 
czeniu. Wszystkie pistolety roz

pylające lakier, będą zawie
szone na odpowiednich blo
kach, aby ulżyć pracy robot-^ 
nika. Kabina do malowania 
wyposażona zostanie w najno 
wocześniejsze urządzenia wen 
tvlacyjne. wyciągające szkod
liwe wyziewy lakierów. Przy* 
suszeniu polakierowanych sa
mochodów stosować się będzie 
nowoczesną metodę naświetle 
niową, która ułatwia i przy
spiesza pracę. Nawet mycie 
samochodu nrzed opuszcze
niem zakładu odbywać się bę 
dzie za pomocą automatycz
nych zmywaczek.

Specjalna siłownia zasili fa 
brykę w prąd. Budowany jest 
również rurociąg, który dostar 
czv zakładom odpowiedniej ilo 
ści gazu ziemnego. Zużycie te- < 
go gazu przez fabrykę będzie 
wielokrotnie wyższe niż obec
ne zużycie w całym Lublinie.

Przy fabryce wybudowane 
będą szatnie, łaźnia dla robot 
tiików. wygodne jadalnie, naj 
nowocześniej wyposażony o- 
Źrodek zdrowia i żłobki fa
bryczne.

Szybko powiększają się przy 
szłe kadry pracowników fa
bryki. Co dzień zgłaszają się 
dziesiątki młodych synów 
chłopskich z okolicznych wio
sek Napływają również fa
chowcy z całego kraju. Trzo
nem załogi przyszłej fabryki 
będzie młodzież, która albo 
pracuje na budowie, albb 
kształci się na mechaników 
na specjalnie zorganizowa
nych kursach w Lublinie.

Młodość i zapał cechuje 3- 
tyńęczna dziś załogę, a rął; • 
ta pali im się w rękach, 
ka załoga na pewno v 
swe zobowiązania — 
ma terminu uruchomjj 
bryki.



W Świnoujściu budują i subskrybują

14 dniówek i 200.000 ton
4Q CZERWCA, drugiego roku 
•* Sześciolatk., bezpartyjny 
robotnik Nowicki pożyczył 
Państwu swój czternastodnio- 
wy zarobek. Jako jeden z 
pierwszych przyszedł wprost 
©d betonu do subskrypcyjnej 
listy i podpisał ją. Stało się to 
na socjalistycznej budowli — 
na świnoujskiej bazie ryba
ckiej.

19 czerwca, drugiego roku 
Sześciolatki na budowie Świno 
ujskiego kombinatu betonowa
no pierwszy strop na wielkiej 
hali wyładunkowej, w której 
za trzydzieści trzy dni mają 
znaleźć się skrzynie z rybą. — 
Tegoż dnia kończono montaż 
■wewnątrz - chłodniczych urzą 
dzeń, a zetempowcy z brygad: 
Matyni, Burasa i Burzyńskiej 
znowu przekroczyli normą o 
kilkadziesiąt procent.

Tego samego dnia bezpartyj 
ny majster Pieprzke, wyszu
kując swe nazwisko na liście 
powiedział ni to do siebie, ni 
to do otaczających go towarzy 
aęy: „Na własny dom się po
życza. Dobrze, że Rząd do nas 
aię zwrócił..."

Przed dwudziestoma trzema 
laty sanacyjny rząd Pił

sudskiego dokonał niezwykle 
ciekawej transakcji: oto w po 
rozumieniu z holenderskimi 
przedsiębiorstwami powołano 
do życia, po raz pierwszy w 
Polsce przedsiębiorstwo poło
wów dalekomorskich pod naz 
wa „MOPO“. Holendrzy posia 
dali w tym przedsiębiorstwie 
59 proc, udziałów, Polska zaś 
41. Obecnego majstra Pieprz- 
ka mało interesowała ta tran- 
zakcja. Był zajęty wówczas 
własnymi sprawami — szukał 
bowiem bezskutecznie pracy. 
Ale gdyby się przyjrzał wów
czas owemu przedsiębiorstwu, 
ujrzałby niewątpliwie jedno- 
z kolejnych kapitalistycznych 
oszustw. W owym bowiem 
„MOPO" kutry były holender 
akie, holenderskie były załogi 
rybackie, a cc najcharaktery- 
styczniejsze — holen ierska by 
ła również baza wyładowcza 1 
przetwórcza złowionej ryby. — 
Jednym słowem, kiedy maj
ster Pieprzke kupował śledzia 
— wcale nie był to polski 
śledź, chociaż łowiony był 
przez przedsiębiorstwo wystę
pujące pod „polskim" szyldem.

Ten właśnie śledź kosztował 
naród polski, żyjący w sana
cyjnej Polsce 20 milionów zło 
tych rocznie, a w samym tyl
ko roku 1929, w nieciły rok po 
założeniu „MOPO" — nawet

Masowy udział w subskrypcji 
to manifestacja patriotyzmu 

mas chłopskich
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1) 

chodowości gospodarstwa Szaj 
kowski mógł podpisać się na 
•00 z!

..W dsę jak dba władza luda 
wa • naa chłopów, w dzę He 
■mieniło si« w naszej wsi t w 
waszym powiecie. W;em, śe wy 
pożyczone Państwu pienląd e 
obrócone zostaną dla dobra 
wwtystkch ludai orany, dla p^d 
niesienia sl’y Ojczyzny, dla 
utrwaien:a pokoju. Dlatego 
teł deklaruję 1000 zł., które 
wpłacą do października br. i 
wzywam wszystk'ch chłopów, 
by noszli za moim przykła
dem",

Jest to dowód zrozumienia 
przez masy chłopskie zarówno 
potrzeb Państwa, iak f wła'”9 
go interesu. Poza korzyściami! 
bowiem. 1akie w Państwie Lu 
dowvm nrzyno,«i ludności pra
cujące! p-zy-mieszen e rozwoju 
gospodarki narodowej. po«ia- 
dacz obligacji osiąga równ'e* 
osobiste korzyści bezpośred- 
n'e albowiem lut w roku przy 

tłvm rozpocznle się sp!acar,'e 
otvczkf przez Państwo. Co 

-wylosowanych będzie do 
600 tvs sztuk obliga- 
czym 300 tys. będzie 
tych po cenie nominał

34,5 milionów zł. Nic więc 
dziwnego, że na kieleckiej wsi 
kupowano jedynie „sos śledzio 
wy:* z beczki i jedzono go z 
ziemniakami. Na śledzia bo
wiem kieleckiemu chłopu nie 
wystarczało.

20 milionów przedwojen
nych złotych szło na import 
śledzi. Nikt z sanacyjnych eko 
nomistów rządowych nie 
chciał wtedy wyjawić nieskom 
plikowanej tajemnicy, że za 
pieaiądze te można by wybudo 
wać i własną flotę rybacką i 
własną bazę wyładowczo- 
przetwórczą. Nie należy się 
zbytnio dziwić tym ekonomi
stom: każdy z nich był udzia 
łowcem w „MOPO", albo w 
innym przedsiębiorstwie o ka 
pitale zagranicznym. A maj
ster Pieprzke się nie liczył, y 
to nie był jego interes.

Holendrom „polski interes" 
szybko się jednak znudził. — 
Nikłe spożycie ryby w Polsce 
(3 kg. na mieszkańca rocznie), 
nie przysparzało widocznie 
mimo wielkiego zdzierstwa 
zbyt wielkich dochodów, bo
wiem w kilka lat później czy 
tamy w piśmie „Morze i Ko
lonie":

„W bieżącym sezonie pol
skie (? — Red.) towarzystwa 
połowów nie będą korzystały 
z bazy holenderskiej w Sche- 
veningen, chcąc uniknąć trud 
ności, jakie powoduje koniecz 
ność poddawania się różnym 
zarządzeniom władz holender 
skich... Nowopowstałe towarzy 
stwa ze względów koncesyj
nych będą mogły korzystać z 
bazy holenderskiej dopiero je 
sienią, od października".

Polska okazała się chwilowo 
holenderskim kapitalistom nie 
potrzebna. A jeslenią... jesle- 
nią wybuchła wojna.

O tym wszystkim budowni
czowie świnoujskiej bazy 

‘rybrckiej nie wiedzieli wiele. 
Dla młodego Nowickiego, któ 
ry niczym precyzyjna ma
szyna gładzi betonową nawierz 
chnię, nawpół zapomniana ka 
pltalistyczna przeszłość jest 
zresztą mało ważna — O, to, 
co jest dziś i to, co będzie za 
parę lat na świnoujskiej budo 
wli, to jest ważne — powia
da Nowicki.

Tymczasem to „dziś" świ
noujskiej budowli zbliża się 
do załóg’ siedmiomilowymi 
krokami. Już stoi chłodnia, 
już wyciągnęły się nabrzeża, 
które pochłonęły ponad 7.000 
ton cementu, nie licząc setek 
ton żelaza zbrojeniowego. Kil

nej. a 300 tys. obligacji będzie 
premiowanych od 150 “ do 
10.000 zł.

Dla zapewnienia całkowitej 
powszechności udz ału ludnoś 
ci wiejskiej w Pożyczce Nar o 
dowej, cały aktyw polityczny 
i społeczny na wsi. członkowie 
PZPR i ZSL. aktyw ści Związ 
ku Samopomocy Chłopskiet i 
Rad Narodowych winni roz
winąć jak najszersza akcję u- 
świadanuającą. w nni wskazy 
wać cele. Jakie przyświecały 
Rządowi Ludowemu przy roz 
pisań<u Pożyczki, Jej znacze- 
n e dla gospodarki narodowej, 
korzyści Jakie osiągną subskry 
bencj oraz iet doniosłe znaczę 
me polityczne Albowiem ma
sowe podpsywanie Narodowe,, 
Pożyczki Rozwoju Sił Polski 
przez chłopów to nie tylko 
zwiększenie środków, jakim' 
rozporządza Państwo na przy 
speszenie rozwoju naszego 
kraju, to także manifestacja 
patriotyzmu mas chłopskich, 
ich nierozerwalnego sojuszu 
z klasą robotniczą, poparcia 
dla polityk' Rządu Ludowego, 
który kieruje wielką przebu 
dową Polski i stoi na czele na
rodu w jego walce o pokój, po 
stęp i dobrobyt

kanaście kilometrów rur wodo 
ciągowych oplata cały kombi
nat rybny i chłodnię, dla któ 
rej z szybkością 30 litrów na 
senkudę popłynie słodka woda 
z nowowybudowanych stacji 
pomp. To tylko w pierwszej 
fazie produkcji chłodni. A póż 
niej? Później, kiedy zacznie 
pracować szereg nowych zespo 
łów produkcyjnych, liczba i 
ilość zapotrzebowrnych mate
riałów i surowca znacznie się 
zwiększy.

— Ale tymczasem do rozpo
częcia produkcji przez bazę 
brakuje tylko 33 dni — mówi 
sekretarz organizacji partyj
nej, tow. Osial. — 'Badaliśmy 
na zebraniu partyinynr. wszy
stkie wątpliwości co do termi 
nu. Załoga twierdzi, że bazę 
oddamy w terminie.

I nie Loże być zresztą wąt
pliwości. Nie mieli ich bu
downiczowie nowej stalowni 
w hucie „Częstochowa", nie 
mieli wątpliwości towarzysze 
z Wizowa. Baza będzie na 
czas.

22 lipca 1951 roku pierwszy 
trawler polski, który pojawi 
się na wysokości Świnoujścia, 
nie minie go obojętnie, Jak to 
bywało dotychczas. Polski szy
per z „Saturni" zy z nowocze 
snego „Dałmoru" weźmie kurs 
na świnoujskie molo i statek 
jego, prowadzony ręką pilota 
wejdzie do świnoujskiej bazy 
rybackiej. Od tej chwili dro
ga polskich statków rybac
kich, które wędrują za rybą 
na Morze Północne 1 na Lofo- 
ty, skróci się naraz o 200 mil. 
Od tej chwili świnoujska baza 
rybacka stanie się słynną na 
całą Europę, ba, na wszystkie 
łowiska, gdzie poławiają ryba
ckie statki. Bo baza i prze
twórnia świnoujska będzie naj 
większa w Europie.

r\ la zbrojarza Oleksika spra
/wa jest zupełnie jasna:
— Ta nasza baza — to tak, 

jakby w kapitalistów grom 
trafił. Teraz ani im marzyć O' 
zvskach z naszego rybołów
stwa, co?

A właśnie tak, „ani im 
marzyć": bowiem świnouiska 
baza rybacka i kombinat prze 
twórczy, to właśnie wyraz w 
jaki sposób wolny, posiadają
cy w swym ręku władzę na
ród potrafi nie tylko wyple
nić u siebie zacofanie gospo
darcze. ale również pchnąć 
gospodarkę na nowe tory, u- 
iąć w swoje ręce nowe gałezle 
przemysłu. I ważne Jest rów
nież to. że świnouiska baza 
i kombinat wyrastają na Zie
miach Odzyskanych, na tych 
Ziemiach, na które przypusz
czali 1 przypuszczała nadal 
ataki rewizioniści niemieccy 1 
ich imperialistyczni mocodaw 
cy. Ta wspaniała budowla so
cjalistyczna jest właśnie wy
razem tego, Jak bardzo 
przywiązany jest do tych Ziem 
cały naród, jak bardzo mocno 
czuje sle ich gospodarzem i 
jak szybko potrafi je poprowa 
dzić do rozkwitu.

Czternaście dniówek zbroja
rza Oleksika, trzydzieści — 
Jankowskiego, piętnaście — 
młodziutkiej członkini ZMP 
Burzyńskiej oraz całomiesięcz 
ny zarobek kierownika budo
wy inż. Wandersztoka pójdą 
na szybszą budowę świnouj
skie! bazy i kombinatu. Pójdą 
na te 296 zakładów przemy
słowych, o których mówił tow. 
Minc, a które przypominał 
przy podpisywaniu Pożyczki—

93 bm.

koniec roku szkolnego
WARSZAWA (PAP). Mini

sterstwo Oświaty ustaliło ter
min zakończenia roku szkolne 
go 1950/51 w szkołach podsta
wowych i średnich ogólno
kształcących oraz w zakła
dach kształcenia nauczycieli 
na dzień 23 czerwca br.

Już w dniu 25 bm. rozpocz
nle się pierwszy turnus wcza
sów letnich dla dzieci 1 mło
dzieży.

inż. Rutyński. Pożyczali hojnie 
robotnicy 1 inżynierowie świ
noujskiej budowy Państwu 
ciężko zapracoware pieniądze. 
Ponad 4.000 roboczodniówek 
dali w pierwszym dniu sub
skrypcji. Pożyczali hojnie, bo 
nie chcą, aby ich trud, tak jak 
w sanacyjnej Polsce, przyno
sił zyski zagranicznym kapita
listom, bo pragną, aby z tych 
200.000 ton ryby, którą żarnie 
rzają w końcu Planu 6-letnie 
go złowić co rok polscy ryba
cy, jak najwięcej poszło przez 
świnoujską bazę do ludzi 
miast i wsi. Pożyczali na wła
sny dom, jak to powiedział 
doświadczony majster Pieprz
ke.

KAZIMIERZ BŁAHIJ

Wizów produkuje...
Pierwsza w Polsce

czwarta w św i ecie
Jedziemy zadrzewionymi uli 

cami. Mijamy ruchliwy ry
nek, strzeliste baszty zamku, 
gdzie mieści się Dom Kultury 
pracowników Wizowa, biały 
dom przed którym dzieci — 
jak głosi napis z przedszkola 
Wizów machają na przywita
nie czeiwonymi chorągiewka
mi.

Jeszcze nie Jesteśmy w Wi- 
zowie, ale już na każdym kro 
ku czujemy jego bliskość. Je
den zakręt, drugi, mały tunel, 
z góry I pod górę. Jesteśmy 
na miejscu. Wielkie o potęż
nej średnicy rury biegnące 
przez wiele metrów wysoko 
nad ziemią i bez przerwy wi
rujące. Kominy dymiące dziw 
nie jasnym przezroczystym 
obłokiem. Ogromny teren po
przecinany torami, wielkie ha 
le i kilkusetmetrowe trans
portery. Oto Wizów, który nie 
tylko w ciągu kilku krótkich 
lat powstał, ale który już pro 
dukuje, dostarcza krwi dla ca 
lego naszego przemysłu—kwa
su siarkowego.

Chodzimy po rozległym te
renie fabrycznym.

Huczące piece obrotowe po- 
zostają daleko za nami — ci
chnie ich nieprzerwany ter
kot, mijamy potężne sześcia
ny wielopiętrowych hal, idzie 
my przez szyny, przez poroś
nięte wysoką trawą pola. W 
ciągu krótkiego czasu wykopa 
no tu 240.000 m sześć, ziemi, 
zmontowano 7.500 ton kon
strukcji urządzeń.

Z hałd, które szarym masy
wem zalegają horyzont napo
wietrzną drogą, skomplikowa
nym systemem transporterów 
przez setki metrów płynie do 
młynów surowiec. Niepozorny 
szary kamień to niezwykle 
cenny materiał tzw. anhydryt
— bezwodny gips. Obfitują 
weń okoliczne skały. Leżał 
bezczynnie w ziemi zapomnia 
ny, niewykorzystany, a teraz 
dzięki polskim naukowcom i 
badaczom, chemikom i robot
nikom, jest na ustach wszyst
kich, gdyż anhydryt — to bez 
cenny skarb, z którego po- 
wstaje drogą długich proce
sów technologicznych podsta
wowy produkt dla naszego 
przemysłu — kwas siarkowy.

Dawniej umiano go otrzy
mywać tylko z pirytów, któ
rych poskąpiła nam przyroda. 
A więc robiło się go w Polsce 
przedwrześniowej mało — im
portowano z zagranicy, uzależ 
niając się tym samym prawie 
całkowicie od obcych kapita
łów. Mówiono po prostu: nie 
mamy surowca i koniec — 
zresztą niedługo I tak już prze 
staniemy produkować, bo piry 
tu starczy zaledwie na 20 lat.

Ale nowa Polska. Polska Lu 
dowa 1 Jej budowniczowie nie 
oczekują darów od przyrody
— umieją jej wydzierać bo
gactwa — wydzierać choć wy 
maga to pracy ogromnej, wy
trwałości żelaznej... Piryty za 
stąpiliśmy anhydrytem i — po 
żmudnych i ciężkich dniach— 
nastąpił dzień triumfu pol-

Z ogromnym entuzjazmem i zrozumieniem subskry
buje społeczeństwo polskie Narodową Pożyczkę Rozwo
ju Sił Polski. Na zdjęciu: monterzy pracujący przy roz- 
wiercanfu otworów trzonu pieca Cementowni Wierzbica 
— Stanisław Szwed 1 Aleksander Sasal subskrybowali 
Potyczkę w wysokości swych 14 dniówek.

sklej myśli naukowej, dzień 
triumfu polskiego robotnika— 
Wizów ruszył.

Wizów sprawia potężne wra
żenie. Takich skomplikowa
nych maszyn, takich wspania 
łych urządzeń przypominaią- 
cych gigantyczne laborato
rium, nie ze szkła, lecz z żela 
za, n e widzieliśmy dotąd jesz 
cze nigdy. — Są to czwarte na 
świeclę tego rodzaju urządze
nia, a w Polsce pierwsze.,. 
Rozmowa z ludźmi Wizowa 
sprawia również wrażen e nie 
mniejsze niż same zakłady. Ile 
hartu, poświęcenia, ileż bezsen 
nych nocy, pełnych napięcia go 
dz'n trzeba było aby nadszedł 
dzień, w którym dumnie mogli 
powiedzieć — „rozpoczęliśmy 
produkcję”.

Wyrosły dosłownie spod zle 
mi w elkie hale, wybudowano 
wszystko od nowa — ale to 
był dopiero etap pierwszy. An 
hydrytu i jego właściwości nie 
znano — okazało się, że jest 
kapryśny — że nie można go 
traktować jak węgla, piasku, 
czy żwiru. Chwytał wilgoć’ z 
powietrza, lepił się, kamień ał, 
nie chciał iść przez pneuma
tyczne transportery. Mijały ty 
godnie — próbowano i tak i 
tak, było coraz lepiej, ale 
wciąż nie tak iak potrzeba a 
urządzenia czekały Czas i ca
ły polski przemysł naglił...

Inżyirerowie-chemricy zmie
nili się w mechaników Majs 
tipwie. technicy ■ robotnicy nię 
nmgli spać, jeść.. Co robić?

Ślusarz Brukowski — który 
wyremontował zaraz na po
czątku dwa wrak) lokomotyw 
— chc'ał żeby już Jak najprę 
dzei służyły produkcji załoga 
czerwonei Trzebini, która mon 
towała giganty, wielopiętrowe 
cylindry niec'erpllwiła się: 
„Trzeba jak najprędzej ruszyć 
z produkcją" Niepokoiła się za 
łoga huty, która wykonała pie
ce. robotnicy, którzy dostarczy 
U motory...

Sprawa ujarzmienia anhy
drytu stała się sprawą każde
go człowieka z Wizowa — tak 
samo Jak sprawa temperatury 
w pdecach, pomp czy ślima
ków... Aż wreszcie wspólnym

potężnym wysflk'em zwyciężo 
no. Opowiada o tvm z przeję
ciem przodownik pracy. tovz. 
Edward Makielski i inżynier 
Skolimowski, kierownik wy- 
dz ału kwasu siarkowego Si- 
cdński, technik Wilczyński, 
przodownicy Michałowski i 
Kulczycki.

W ich opowiadaniach jak re 
fren nowtarza się nazwisko ru 
kiernik. Zdolny ślusarz, który 
jest repatriantem z Saksom— 
którego Polska przedwrześn’0- 
wa wygnała na obczyznę —ma 
wielkie zasługi dla Wizowa Je 
go racjonalizatorskie pomy
sły. jego upór i wytrwałość, 
zapał i zdolność pomogły u- 
jarzmić kapryśny surowiec, 
odnieść nad nim zwycięstwo, 
pokonać wiele zdawałoby &:ę 
nie do przebycia przeszkód.

Jest godzina 12 minut 5. gdy 
perwsze krople kwasu siarko 
wego wlewają się do cysterny 
ustaw‘onej na szynach — po 
chwilj szumią wartkim stru
mieniem 1 dzwonią o metalo
we ściany. Za kilka godzin z 
Wizowa odtedzie nierwszy po 
ciąg wiozący cenny kwas — 
kwas tak potrzebny dla nasze
go przemysłu, jak woda dla 
roślin, tlen dla życia- Pójdzie 
on do produkcj’ nawozów 
sztucznych, do fabryk syntezy 
chemicznej, do fabryk mas 
plastycznych zakładów włó
kienniczych fabryk sztuczne
go włókna, papierni itp. it,o.

Wizów — wielka Inwestycja 
Planu 6-letnieeo — pokryje 
całkowicie dotychczasowy nie 
dobór kwasu siarkowego a w 
niedalek ej przysz’ości stanie 
sle potężnym kombmatem che 
mlcznvm — tvm cennie1szvm, 
że produkującym wyłącznie w 
oparciu o nasze włame kra Io
wę surowce.

Wyjeżdżamy z Wizowa, reg 
namv s e z tuteiszvmi ludźmi 
— wielu nich róiynież hit 
stąd wyjeżdża. Wybudowali 
fabrykę — przekazali ł» m»o 
dym i Jadą gdzie Indze! aby 
służyć Ojczyźnie na innych 
wielWch budowach soclaiiz- 

mu. służyć swym dośwadcze- 
niem, hartem. pracą, zanalem 

J KUC7.EWSKA

26,8 proc, wyborców francuskich 
odduło swoje głosy 

na kandydatów Partii Komunistycznej
PARYŻ (PAP). Podano do 

wiadomości, że na 24.544.565 u 
prawnionych do głosowania 
osób głosowało 19.200 000.

Obliczono dotąd 18 678 013 
głosów. Największą ilość gło
sów otrzymał’ komuniści, któ
rzy uzyskali 26.8 proc, wszyst
kich oddanych głosów (prze
szło 5 milionów głosów). ŚFIO 
(prawicowi socjaliści otrzyma 
li 14,7 proc, głosów. gau!1‘ści 
— 21,6 proc., MRP (partia ka
tolicka) — 11,9 proc., ugrupo

wania radykałów — 11.7 proc., 
unia niezależnych — partii 
chłopskiej i republ kanów —• 
13.2 oroe.

Jak widać z powyższego w 
wyniku dalszych obliczeń Par 
tia Komunistyczna wyprzedziła 
Jeszcze bardzie, pozostałe par
tie pcl tyczne W komumkacće 
z dnia 19 bm procent g’osów 
oddań zch na listv knmuniz- 
tyczne. wynosił 25 8 s w komu 
nikaefe z dn!a 20 bm. podniósł 
e'-ę on do 26,8 proc,

Podpisując Narodową Pożyczką Rozwoju Sil Polski pomagasz swemu państwu w realizacji wielkich zadań pokojowego budownictwa!



„POLONIA" — „Zwycięski 
powrót" — film prod. radzlec 
kiej, Początek seansów o 
godz. 18-teł i 20-tej W nie
dziele i święta o godz. 16-tej, 
18-tei i 20-tej 
„MŁODA GWARDIA" — . Poszu
kiwacze złota" — film prod. ra
dzieckie!. Początek seansów o 
godz. 17-ei. W niedziele i święta 
o Kodz. 14-ej 1 17-ej.

Państwowy Cyrk Nr 4 — w 
parku na placu obok szkoły 
TPD — Początek przedstawić 
nia punktualnie o godz. 19.30.

• • •
Od dn a 23 do 25 czerwca 

1951 r. w wieczornych godzi
nach będą wyświetlane filmy 
na wolnvm powietrzu przy 
gmachu Prezydium Wojewódz 
kiei Rady Narodowe1 róft Zwy 
cięstwa, a ul. Grunwaldzka 
pt. „Koreą oskarża’’ j „Współ 
nym wysiłkiem całego naro
du”.

Na listach subskrypcyjnych nie zabraknie podpisu 
żadnego Polaka patiioty

Świat pracy Koszalina
gremialnie podpisuje Pożyczkę Narodową
C' oraz powszechniejszy charakter nabiera akcja sub- 

skrypcji Narodowej Pożyczki Rozwoju Sił Polski W Ko 
szalinic.

Komisje Współdziałania wielu zakładów pracy i instytucji 
na terenie miasta już w dniu 20 bm. zameldowały o zakoń
czeniu podpisywania list subskrypcyjnych przez swych pra 
cowników. Koszaliński świat pracy doskonale zdaje sobie 
sprawę, że wspaniały rozkwit Polski Ludowej i wielkie za
łożenia Planu 6-letniego dają mu gwarancję spokojnej pra 
cy i szczęśliwej przyszłości.

dniówek na nracownika i daje 
w sumie 13.020 zł.

Robotnicy i pracownicy u- 
mysłowi MHD zadeklarowali 
łącznie 1.970 roboczodni.

Ob. Stanisław Pstrągowski 
pracuje w spółdzielni mecha
ników samochodowych jako 
majster ślusarz. Posiada on 
na swym utrzymaniu rodzinę 
składającą się z 5 osób.

„Z głęboką wiarą w szczę 
śliwą przyszłość swoją 1 
swoich dzieci — toówI ob. 
Pstrągowski — deklaruję 15- 
dniowy zarobek. Zdaję sobie 
sprawę, że w ten sposób, 
wspólnymi siłami przyczynimy 
się do utrwalenia pokoju 1 
szybciej zbliżymy się do lep
szego jutra, do socjalizmu".

Spóldzienia krawiecka ,,Ko- 
szalinka" zakończyła już pod
pisywanie list subskrypcyj
nych.

Ob. Alojzy ^orowski, pra
cownik administracyjny spół
dzielni „Dobry but“, podpisu
jąc listę subskrypcyjną po
wiedział:

„Deklarując 18 roboozodnió- 
wek jestem szczęśliwy, że w 
ten sposób przyczyniam się de 
wzrostu dobrobytu ludzi pra- 
c

W Komunalnym Przedsię
biorstwie Robót Budowlanych 
173 pracowników fizycznych i 
umysłowych zadeklarowało 
1930 coboczodniówek na sumę 
92.750 zł. Pracownicy ci z ca
łym zrozumieniem wypełnili 
swój obowiązek celem przy
śpieszenia budowy, zwiększe
nia wydobycia węgla i rud i 
podniesienia produkcji prze
mysłowej i rolnej.

Akcja podpisywania list sub 
skrypcyjnych w roszarni lnu I 
konopi dobiega końca. Pozosta 
li jeszcze ci. którzy są w pod 
róży służbowej lub na dele
gacji w terenie.

Ob Antoninę 2uraw zade
klarowała 18 roboczodniówek. 
Zofia Zeg. i — 12 dniówek, 
*an Nowak —• 15 dniówek, a 
brakarka Regina Kcwalska 12 
dniówek.

PKS I PZZ nadesłały jut 
także m<_ lunkl o zakończeniu 
akcll subskrypcji Narodowej 
Pożyczki. W PKS ie 36 pra
cowników zadeklarowało 476 
roboczodniówek na sumę 
15 tOO <ł. a w PZZ — 49 prS 
cowników 704 dniówki na 
21.360 zł.

21 — 22 bm. lustracja
pól ziemniaczanych

W czasie kontro^e^o przeglądu plantacji 
wykryto 9 dalszych ognisk stonki w powiatach 
szczecineckim, białogardzkim i kołobrzeskim

Wiednie paliki dla zamarkowa 
nia terenu na wypadek odkry 
eia ognisk. ,

Z tych względów Wojewoda 
ka Stacja Ochrony Roślin prze 
prowadza kontrole przebiega 
akcji zwalczania stonki ziem
niaczanej i likwidacji ognisk. 
Akcją tą na terenie woj. ko
szalińskiego kieruje inż. JO
ZEF RETMAŃSKI przy wy
bitnym udziale przedstawicie
la radzieckie! Służby Ochrony!

Masowo podpisując
Narodowy Pożyczkę Rozwoju Sił Polski
mieszkańcy woj. koszalińskiego wypełniają swój patriotyczny obowiązek

Rosną kadry nauczyciel kie

Egzaminy dojrzałości 
w Państwowym,Liceum Pedagogicznym 

w Świdwinie
W Państwowym Liceum Pe 

dagogicznym w Świdwinie za
kończyły się egzaminy matu
ralne.

W wyniku wysięków, podję 
tych w br. przez władze oświa 
towe i ZMP o podniesienie po 
złomu i wyników nauczania, 
młodzież starannie przygoto
wała się do egzaminów i u- 
zyskuje lepsze wyniki niż ab

solwenci w latach ubiegłych 
41 absolwentów Liceum Peda 
gogicznego w Świdwinie otrzy
mało dyplomy i cd nowego ro 
ku szkolnego rozpocznie pracę 
pedagogiczną.

Na wyróżnienie spośród nich 
zasługują kol. kol. Józef Za
lewski, Czesław Smeja, Cze
sław Trojnara, Jan Tomas, Ce 
lina Koczorska i Henryk 
Bartosz, którzy osiągnęli przy 
egzaminie dojrzałości najlep
sze wyniki.

Jak komunikuje nasz kore
spondent ze Zlotowa, F. RU
MIŃSKI, — pracownicy 
POM-u na wieść o rozpisaniu 
Pożyczki zorganizowali masów 
kę, na której pierwsi w Zło
towie podpisali deklaracje sub 
skrypcyjne na ogólną cumę 
16.500 zł. W ślad za nimi po
szli pracownicy Narodowego 
Banku Polskiego, PZGS, Spół 
dzielni „Jedność’’ i wszystkich 
innych instytucji oraz zakła
dów pracy w Złotowie.

Ważne wydarzenie dla na
szego życia gospodarczego, ja 
kim jest Pożyczka, wywołało 
szczególnie żywy oddźwięk 
wśród chłopów, którzy dekla
rują sumy dwukrotnie 1 trzy
krotnie większe od przewidzla 
nych przez Zarząd Główny 
Związku Samopomocy Chłop
skiej.

W dniu 19 bm. do godziny 
13-tej w pow. złotowskim pod 
pisano deklaracje subskrypcyj 
ne na ogólną sumę 119 tys. zł. 
Podpisywanie list subskrypcyj 
nych trwa.

Subskrypcja Pożyczki w 
gminach została rozpoczęta u- 
roczystjuni sesjami Gminnych 
Rad Narodowych — pisze ko
respondent B. RÓŻAŃSKI z 
Kołobrzegu. — Chłopi przyję
li wiadomość o Pożyczce z du 
żym zadowoleniem, czego wy
razem jest ich gremialny, en
tuzjastyczny udział w sub
skrypcji.

Hieronim Kuśta, średniorol 
ny chłop z gromady Połomlno, 
podpisując deklarację sub
skrypcyjną powiedział:

„To dla rozwoju naszej ko
chanej Polski. Państwo trosz
czyło się o nas i pomagało 
nam w zagospodarowaniu się 
na Ziemiach Zachodnich, więc 
teraz możemy przyczynić się 
do przyśpieszenia budownic
twa i rozwoju przemysłu w 
naszym kraju. Udział w Po
życzce Narodowej jest naszym 
najprostszym i największym 
obowiązkiem obywatelskim’-.

We wszystkich gromadach 
powiatu kołobrzeskiego odby
wają się nadal masowe zebra 
nia gromadzkie , które mają 
na celu uświadomienie jak 
najszerszych rzesz chłopów o 
celach 1 znaczeniu Pożyczki i 
na których chłopi masowo de
klarują udział w subskrypcji.

Korespondent ze Ssoecin- 
ka, Z. OŻAROWSKI, pisze, 
że w Szczecinku 1 powiecie 
szczecineckim wszyscy miesz
kańcy deklarują swój pełny 
udział w Narodowej Pożyczce 
Rozwoju Sił Polski.

„Wiadomość o Pożyczce 
wcale mnie nie zaskoczyła — 
powiedział członek spółdzielni 
produkcyjnej w Warniłęgu ob. 
Misztal — gdyż zdaję sobie 
sprawę z tego, Jak ogromnych 
inwestycji wymaga gigantycz
ne budownictwo, prowadzone 
w naszym kraju. Masowy u- 
dział społeczeństwa polskiego 
w Pożyczce przyczyni się do 
jeszcze szybszego rozwoju na 
szej ukochanej Ojczyzny."

„Nie potrzebujemy 1 nie 
chCemy „pomocy" planu Mar
shalla — oświadczyła ob. Ja

nina Urbaniak, członek gro
madzkiego Komitetu Obroń
ców Pokoju. —• Dużo już zro
biliśmy, a mamy do zrobienia 
jeszcze więcej: przedtermino
wo, zwycięsko wykonać zada
nia wielkiego Planu 6-letnie- 
go.

Deklaruję całą moją mie
sięczną pensję, bo wiem, że 
subskrypcja Pożyczki — to wię 
cej traktorów, więcej maszyn, 
to jeszcze większy rozwój go
spodarki na wsi.

Na sesji GRN w Czaplinku 
powołano Komisję Współdzia
łania, która przystąpiła do 
pracy przy subskrybowaniu 
Pożyczki na terenie gromad 
Zebrania gromadzkie odbywa 
ły się dnia 19 czerwca br. w 
godzinach wieczornych

Józef Wołokowski, pracow
nik fizyczny Zakładu Nieru
chomości Komunalnych w Dar 
łowię natychmiast po ogłoszę 
niu Narodowej Pożyczki Roz
woju Sil Polski zadeklarował 
wartość 22 dniówek — pisze 
korespondent z Darłowa, W. 
KAMYK.

Podpisując listę subskryp

cyjną Józef Wołokowski powia 
dział:

.Jestem dumny z tego, że 
mogę jak najbardziej bezpo
średnim wkładem — udziałem 
w Pożyczce —< przyczynić się 
do wzmożenia tempa naszego 
pokojowego budownictwa A 
budownictwo to w naszym 
kraju oznacza stały wzrost do 
brobytu mas, stały rozwój kul 
tury i oświaty, stały wzrost 
sił obozu pokoju."

Do dnia 20 bm. w 17 zakła
dach pracy w Darłowie Wszy
scy pracownicy subskrybowa
li Pożyczkę. M. in. 31 pracow 
ników FWP idąc przykładem 
ob. Sabiny Markowskiej, któ
ra zadeklarowała 25 dni robo 
czych, zadeklarowało w sumie 
6 220 złotych.

Na bazie morskiej darłow- 
skiej „Barki” — wszyscy ry
bacy, którzy w tym dniu nie 
wyjechali na połowy, wzięli 
udział w subskrypcji Pożycz
ki Narodowej deklarując od 
12 do 25 dniówek roboczych, 
34 rybaków podpisało listę 
subskrypcyjną na sumę 19.760 
złotych.

Pierwsze Wojewódzkie
Zawody Strzeleckie PO „SP w Koszar nie

Ostatnio w Koszalinie odbyły sle 
I-sze Wojewódzkie Zawody Strze
leckie PO ..SP”.

Już od samego rana na pięknie 
udekorowanej flagami 1 transpa
rentami strzelnicy panował oży
wiony ruch.

O godzinie 10 39 na strzelnicę 
przybyli przewodniczący Woje
wódzkiej Redy Narodowej, przed

stawiciel KW PZPR oraz wlee- 
przewodniczacy ZW ZMP.

Otwarcia -'erwszyeh Wojewódz
kich Zawodów Strzeleckich doko
nał przedstawiciel Kom. Woj. PO 
„SP” Z kolei zabrali głos przed
stawiciele władz I organlzaclt po
litycznych I soołecznych. Po ot
warciu zawodów goście oddali 
pierwsi honorowe strzały. po

Lekkoatletyczne mistrzostwa
powiatu Nławneńskieuo

OBWIESZCZENIE

Od 15—17 czerwca J951 r. Technikum Handlo
we 1 Ekrnomlczne i, Koszalinie przy ul Zymler 
sklego 30 przyjmują zapisy uczniów t woj. ko 
SMllńak ego po 7-mlu klasach szkoły podstawo 
wej do klas pierwszych. Egzaminy wstgpne z ję 
syka polskiego 1 matematyki odbywać alf bgdł 
dnia 38 I 27 czerwca br. o gods. 8-meJ. Każdy 
kandydat musi przedstawić Dyrekcji szkoły pa

danie, życiorys, metrykę urodzen'a, świadectwo 
ukończenia szkoły podstawowej l skierowanie tef- 
że szkoły. K-1105

ZJEDNOCZENIE BUDOWNICTWA MIEJSKIEGO 
Zarząd Budowlany Nr. 5 w Koszalinie 
zgłasza zgubienie karty rejestracyjnej 

Nr. 79478 na samochód marki Chewrolet 
własność Z. B. M. gzezee n. K-1131

Ciężyła Helena Kntemletlska — 
LZS Sławne w cwale 9,05 sek.

Bler SM m kobiet wygrała Da
nuta Paruslćska — SKS Sławno 
w czasie 1.40.4 min.
Bieg mężczyzn na 3.SM m: T miej 

sce zalał Jerzy Stachowiak — 
Jedn. Wolak, w czasie 10.13 min.

W skoku w dali I miejsce is.lat 
Tadeusz Dulka — SKS Darłowo 
wynikiem 307 cm.

W skoku serwy*: T miejsce uzy
skał Michał Czernik—Jedn Wojsk. 
Sławno wynikiem IM cm.

Rzut dyskiem: wygrał Jan Ka- 
backl — Jedn. Wofsk. Darłów- 
rzutem 30 m żo cm.

Rzut oszczepem: wygrał por 
Stanisław Skiba — Jedn. Wolak, 
u.i m.

W mele rranateea rwvetetvł 
Józef Tederowskl — Jedn. Wojak. 
— 57.90 rn.

czym przystąpiono do eliminacji 
indywidualnych.

Najlepsze wyniki uzyskali:
Suchalska Krystyna (Białogard! 

331 pkt..
Orlik Izabela (Sławno) 350 pkt., 
Mohr Barbara (Bytów) 334 nltt., 
Tyrko Krystyna (2lotów) M3 

pkt.,
Cap Irena (Drawsko) sos pkt., 
Piasecka Izabela (Miastko) M pkt
Junacy:
Zynda Eugeniusz (Miastko) 513 

Pkt..
Wlodasz Jan (Kołobrzeg) Ml 

łrtClua
.,.Kr*nk°wskl Witold (Kołobrzeg) 
389 Diet..

Radke Wdward (Złot6w> sn pfcf 
8’erzDutnwaJcł Jerzy Ml

Dkt.
Junakom ( lunacrkom. kłórry 

uzyskał) nailensre mletsca. Ko
menda Wolewódzka PO SP" 
przyznał® nagrody w postaci kala, 
śek 1 kosnilelr ZMP

\V czasie kontrolnej lustracji 
v ’ pól ziemniaczanych, zarzą 

dzonej przez Prezydium WRN, 
na całym terenie woj. kosza
lińskiego wykryto 9 nowych 
ognisk stonki ziemniaczanej. 
M. Inn. gniazda stonki znale
ziono w powiatach: Szczeci
nek, Białogard i Kołobrzeg. 
W pow. drawskim i wałeckim 
stwierdzono dalsze gniazda po 
za poprzednio już wykrytymi.

Dobrze zorganizowano I 
przeprowadzono lustracje pól 
i natychmiastową likwidację 
wykrytych ognisk stonki ziem 
niaczanej w pow. złotowskim, 
szczecineckim, kołobrzeskim i 
bytowsklm.

W innych powiatach wciąż 
jeszcze nie docenia się tej tak 
bardzo ważnej akcji tępienia 
najgroźniejszego szkodnika 
ziemniaków. Szczególnie w 
PGR-ach w wiekazości wypad 
ków podczas I ogólnowoje- 
wódzklej lustracji ograniczo
no się tylko do przeglądu po
letek chwytnych. Np. w ze
spole Świdwin i Lęgi w pow. 
białogardzkim oraz w Dziewie 
w pow. drawskim nie zorganl- 
z.wano drużyn lustracyjnych. 
Jest to również wynikiem nie 
doM‘rzen'a ze strony kierow
ników sekcji ochrony roślin 
ZO PGR, którzy nie zajęli się 
dość energicznie tym zagad
nieniem. Niektórych drużyn 
lustracyjnych nie zaopatrzono 
w butelki z naftą I w odpo-

W Państwowych Zakładach 
Przemyślu Drzewnego cala za 
łoga w liczbie 105 robotników 
i pracowników umysłowych 
zadeklarowała ogółem sumę 
22.680 zł.

Pracownicy Wojewódzkiej 
Ekspozytury POM zadeklaro
wali 355 roboczo-dniówek, co 
Wynosi przeciętnie ponad 18

Chłopi powiatu miasteckiego 
deklarują swój pełny udział w subskrypcji

W pełnym zrozumieniu do
niosłości Narodowej Pożyczki 
chłopi i członkowie spółdzielni 
produkcyjnych w pow. mia
steckim deklarują swój udział 
w Narodowej Pożyczce Rozwo 
ju Sił Polski.

Ludność z pow. miasteckie
go z głębokim uczuciem rado
ści powitała oświadczenia Rzą 
du o rozbudowie przemysłu 
i rolnictwa na Ziemiach Za
chodnich, na które to cele 
przeznacza się część Pożyczki.

Chłop 4-hektarowy STEFAN 
MARZEC z gromady Misiewo 
)X>wiedział składając swój pod 
pis na liście subskrypcyjnej, 
że Narodowa Pożyczka jest du 
żym krokiem naprzód w pracy 
nad wzmocnieniem sił gospo
darczych Polski Ludowej. Sil
na Polska jest gwarantem sta
le rosnącego dobrobytu jej 
obywateli.

Ob. Marzec zadeklarował 
600 złotych Pożyczki.

Średniorolny chłop Borek z 
gromady Objezierze zadeklaro 
wał 1000 złotych Pożyczki. Pod 
czae podpisywania listy sub
skrypcyjnej oświadczył:

— „Suma ta jest małą cie- 
giełką w dziele budowy trwa
łego pokoju na świecie. Dekla
rując Narodową Pożyczkę na
ród nasz chce budować gospo
darczo potężną i niezależną 
Polskę, która przez to staje 
się jeszcze mocniejszym ogni
wem światowego obozu poko
ju".

W imieniu chłopów pracują 
cych z gromady Korzybie na 
publicznym zebraniu w Gmin
nej Radiie Narodowe: średnio 
rolny chłop KRUCZKOWSKI 
oświadczył, że jego gromada 
jak jeden mąż stanie do sub
skrypcji Narodowej Pożyczki 
Rozwoju Sił Polski.

— Społeczeństwo polskie 
zwarte we froncie narodo
wym subskrybując Pożyczkę 
przyśpieszy realizację Planu 
6-letniego Chłopi małorolni i 
średniorolni nie chcą stać na

uboczu w pracy nad realizacją 
Planu. Po;a codzienną swoją 
pracą nad wzmożeniem wydaj 
ności plonów oraz hodowli—po 
mogą oni Państwu Ludowemu 
podpisaniem Pożyczki. Krucz
kowski zadeklarował 1000 zł.

— „Całkowicie popieram a- 
pel naszego Rządu Ludowego 
w sprawie Narodowej Pożycz
ki — mówił członek spółdziel 
ni produkcyjnej z Bronowa 
ob. MUSINSKI, — gdyż mnie 
i moim sąsiadom w gromadzie 
Rząd pomógł w zagospodaro
waniu się, pożyczał nam ziar
no siewne, udzielał kredytów 
na zakup inwentarza. Władza 
ludowa wskazała nam drogę 
do przebudowy naszej zacofa
nej wsi, do oparcia gospodar
ki wiejskiej na zasadach socja 
listycznych. Dlatego też dekla 
ruję dziś 20 dniówek obrachun 
kowych na cele Narodowej Po 
życzki Rozwoju Sił Polski.

W ślad za Musińskim poszli 
inni członkowie spółdzielni 
produkcyjnej z Bronowa. M. 
inn. przewodniczący spółdziel
ni zadeklarował 25 dniówek 
obrachunkowych.

Wsz.yscy robotnicy zespołu 
PGR w Osowie wzięli udział 
w subskrypcji Pożyczki, dekla 
rując razem sumę 10.800 zł.

Pracownicy zespołu PGR 
Swieienko przystąpili już w 
pierwszym dniu ogłoszenia Na 
rodowej Pożyczki Rozwoju 
Sił Polski do subskrypcji, de
klarując przeciętnie po 15 
dniówek.

Już w godzinach rannych 
dnia 19 bm. garnęli się do pod 
pisywania list subskrypcyj
nych robotnicy i pracownicy 
fabryk, warsztatów, instytucji 
i urzędów powiatu miastec
kiego.

Szereg pracowników z POM, 
BPP, rozlewni piwa, PSS 
„Spójnia" zadeklarowało po 
25 dniówek, a więc wysokość 
całomlesięcznego zarobku, na 
cele Pożyczki Narodowei.

(M.)

W dniu n bm. na stadionie 
aportowym w Sławnie odbyty (tę 
mistrzostwa powiatu w lekkoatle
tyce orat finałowe rozgrywki pił
ki statkowe! o mistrzostwo powia
tu pod hasłem ITI-go twistowego 
TJotu Młodych Bojowników o Po
kój w Berlinie.

Do zawodów stanęło W lekko- 
etletyków oraz 8 drutyn pliki siat
kowe!. Mistrzostwo powiatu w 
siatkówce uzyskała drutyns ZKS 
„Kolejarz" Sławno po zactętel 1 
stolacet na dobrym poziomie grze 
z zks „Soóinia” z Darłowa.

W mistrzostwach lekkoatletycz
nych uzyskano następujące wy
niki:

Blag iw m wygrał Stefan Ke- 
clelskf — Jedn. Wojsk, w czasie 
11.4 sek.

W biegu na ca na kobiet zwy-

Dyżuruje A- lęka Społeczna
Nr 10 przy ul. Zwycięstwa 30.



PLAN SZEŚCIOLETNI
- SIŁA I DOBROBYT POLSKI

INowa Huta pod Krakowem — najpotężniejsza buaowla 
Sześciolatki, nowa 100-tysięczna dzielnica miasta. Zakład 

hutniczy dawać będzie stali i żelaza ty]e, co cała Polska 
przedwrześniowa. Budujemy największą w Polsce elektrow
nię w Jaworznie. Powstanie kilka wielkich elektrociepłow
ni — produkcja energii elektrycznej wzrośnie przeszło 
2-krotnie.

2 10 nowych kopalń węgla na Śląsku — Polska osiągnie 
100 milionów ton produkcji węgla — 3.700 kg na głowę 

mieszkańca — więcej niż w Stanach Zjednoczonych.

3 Budownictwo mieszkaniowe — Warszawa. Zbudujemy 
w kraju 723 tysięcy izb mieszkalnych z tego 100 tysięcy 

w naszej sto’icy. Fabryka traktorów Ursus. — Produkować 
będziemy 11 tysięcy traktorów rocznie. Wyprodukujerhy no
we typy maszyn rolniczych. Fabryka samochodów Żerań wy
puszczać będzie tysiące samochodów osobowych.

4 Poważnie rozbudujemy zakłady mechaniczne lm. Stalina 
w Poznaniu. Krajowy przemysł budowy maszyn zwiększy 

produkcję przeszło 3,5-krotnie i dostarczy nowych typów 
aszyn, jak turbiny parowe, kotły wysokoprężne.

Cementownia w Wierzbicy — woj. kieleckie — jedna 
największych w Europie. 35 nowoczesnych kopalń ru- 

4-krotnie wydobyde rud żelaza.

hftowa — woj. rzeszowskie. Nowe szyby naftowe 
produkcji paliw syntetycznych pokryją poważ- 

otrzebowania krajowego na paliwo,

7 Fabryka Samochodów Ciężarowych w Lublinie. Na zie
miach wschodnich, zacofanych przed wojną pod wzglę

dem przemysłowym, powstaje przemysł motoryzacyjny. Pro-' 
dukować będzi my 25 tysięcy samochodów ciężarowych i 12 
tysięcy samochodów osobowych. Na rzece Bug powstaną 
4 śluzy przyszł' go potężnego Kanału Wschód — Zachód, łą
czącego Odrę z Bugiem. K

8 Fabryka Maszyn Elektrycznych we Wrocławiu. Wro
cław — wielkim ośrodkiem przemysłu elektrotechnicz

nego. Ogólna produkcja przemysłu elektrotechnicznego wzro
śnie 3-krotnie. 16 bm. uruchomione zostały wie*kie zakłady 
produkcji kwasu serkowego w Wizowie na D. Śląsku. Pow
stałą nowe kopalnie miedzi i huta miedzi na D. Śląsku.

Q Fabryka Związków Azotowych w Kędzierzynie — woj. 
” opolskie. Produkcja przemysłu chemicznego wzrośnie 
3,5 raza.

i A Zespół portowy- Szczecin — Świnoujście. Porty szcze- 
-Ł" ciński i gdyńsko-gdański zostaną rozbudowane I uno
wocześnione. Przewozy towarów w żegludze morskiej wzro
sną o 319 procent. W Świnoujściu powstaje największa ba
za rybacka w Europie. W Szczecinie buduje się jedną z naj
większych w kraju stocznię okrętową.

1 g Fabryka nawozów sztucznych koło Nakla — woj. byd- 
1 ■ goskie. Zaopatrzeni rolnictwa w nawozy sztuczne 
wzrośnie 6-krotnie w porównaniu z rokiem 1938, co wyniesia 
ponad 40 kg. nawozu na 1 ha.

1 2 Fabr5'ka Celulozy w Kostrzynlu —woj. zielonogórski*.
“ .Ogólna produkcja papieru zostan‘e powiększona 

3-krotnie w porównaniu z rokiem 1938. W województwie 
tym powstaje olbrzymia elektrownia wodna w Dychowie 
i zakłady włókna sztucznego w Gorzowie.

-g *) Fabryka Maszyn Tkackich w Łodzi. Produkcja tkanin 
-■ *" wełnianych wzrośnie w kraju z 49 milionów metrów 
w roku 1949 do 75 milionów metrów w roku 1955.

14 Białostockie Zakłady Tkackie — nowa wielka fabryka 
tkanin bawełnianych. Ogó>na produkcja tkanin baweł

nianych Wzrośnie z 397,6 milionów metrów w roku 1949 do 
607,7 milionów metrów w roku 1955.

-f K Nowa wielka chłodnia w Koszalinie. Rozbudowa prze- 
' mysłu spożywczego spowoduje 2-krotny wzrost pro

dukcji artykułów spożywczych.

■g fi Rozbudowa Stoczni Gdańskiej. Powstaną wielkie stocz- 
nie, które wyprodukują 9 razy więcej statków niż w 

roku 1949. Nowe jednostki całkowicie wykonane w kraju, 
dowiozą nasze towary do najdalszych zakątków świata.

| 7 Zakłady Przemysłu Drzewnego — woj. olsztyńskie. 
* • Produkcja przemysłu drzewnego wzrośnie o 186 proc.

•g Q Wielka rozbudowa huty „Częstochowa". Powstaje ol- 
brzymi — drugi po Nowej Hucie — kombinat metalur

giczny, który produkować będzie 1 milion 100 tysięcy ton 
(tali rocznie.

Drukujemy dzisiaj mapę Planu (Metnlego. Widać 
t niej, ze — jak Polska długa i szeroka — wazedzle 
powstaje nowe wielkie budowle socjalizmu, pominą 
inwestycje Planu 6-letnlego.

Mapa ta — to tylko przyblitwiy obraw czołowych 
otM«Któw sześciolatki. Ale I ten przyblltony obraz 
niech mówi o wielkiej pracy, jaka ale dokonu
ją w naszym kraju. Niech przemawia I mobili
zuje do wlekących, ofiarniejszych wysiłków, do przy
spieszenia naszego marszu naprzód —w imlf pomno- 
aenta siły Polski Ludowej, w imif pokoju I Planu fr-leu 
ruego


